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Micnaf uraoowsKi poaczas Konkursu modeli kartonowych w Oleśnicy. 


PASJA 


Pana 

MICHAŁA 


Michał Grabowski z Oleśnicy zna¬ 
ny jest wielu naszym Czytelnikom 

z doskonale opracowanych planów 
kartonowych modeli, które publiko 
wane były w „Małym Modelarzu". Do 
tychczas zamieszczono tam plany 
samolotu MiG 25, krążownika do 
zwalczania okrętów podwodnych ty¬ 
pu Mińsk, samolotu myśliwsko-bom- 
bowego Mirage G. 1 C, samolotu 
jszkolno-treningowego Harvard Mk II 
6 Wiele innych opracowań tego au¬ 
tora przygotowanych jest do wyda- 


Pasja sklejania kartonowych mo¬ 
deli ogarnęła Michała Grabow¬ 
skiego w latach młodzieńczych. 

Pierwsze modele kartonowe z „Małe¬ 
go Modelarza" zaczął sklejać będąc ■ 
uczniem szkoły podstawowej w 
Obornikach Śląskich. Skleja je do 
dziś, ale z tą różnicą, że sam opra¬ 
cowuje własne plany, według których 
powstają różnego rodzaju modele. 



Wystawa modeli M. Grabowskiego urządzona w Oleśnicy z okazji Święta Lotnictwa. 


Pan Michał po skończeniu szkoły 
podstawowej swą dalszą edukację 
modelarską kontynuował w kółku 
modelarskim w Liceum Ogólno¬ 
kształcącym w Trzebnicy prowadzo¬ 
nym przez prof. Mariana Ziembę. Za¬ 
czął wówczas uprawiać czynnie szy¬ 
bownictwo latając w Aeroklubie 
Wrocławskim. Zainteresowania mo¬ 
delarskie i lotnicze przyczyniły się 
niewątpliwie do tego, że zapisał się 
do Technicznej Oficerskiej Szkoły 
Wojsk Lotniczych w Oleśnicy. Uczel¬ 
nię tę ukończył z wyróżnieniem. 
Obecnie jest już majorem wojsk lot¬ 
niczych i szkoli przyszłych oficerów. 


Modelarstwo pozostało nadal jego 
hobby. Posiada bogatą kolekcję 
modeli własnoręcznie wykonanych. 
Uczestniczy w różnych konkursach, 
wystawach zdobywając liczne na¬ 
grody, a dla współmieszkańców swo¬ 
jego osiedla urządza wystawy, jak np. 
ostatnio z okazji Święta Lotnictwa. 
Jest przekonany, że modelarstwo to 
nie tylko rozrywka dla młodzieży, ale 
rozrywka godziwa i wychowująca — 
o czym przekonało się już wielu. 


Niektóre modele Michała Grabowskiego. 
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Wojewódzki Ośrodek Modelarski 
w Kielcach zajmuje się szkoleniem 
młodzieży w zakresie wychowania 
politechnicznego, naborem młodych 
ludzi przejawiających zaiteresowania 
modelarstwem, organizuje eliminacje 
i zawody modelarskie, jako spraw¬ 
dziany umiejętności i poziomu wysz¬ 
kolenia modelarzy, popularyzuje 
osiągnięcia w modelarstwie poprzez 
organizację wystaw i pokazów mode¬ 
larskich LOK na terenie województ¬ 
wa. 

Szkolenie modelarzy odbywa się w 
ramach zajęć popołudniowych 

prowadzonych w podległych WOM 
modelarniach na terenie miasta i wo¬ 
jewództwa. Aktualnie działa na tere¬ 
nie województwa kieleckiego 40 mo¬ 
delarni zrzeszonych w Lidze Obrony 
Kraju, w których szkoleniem modela¬ 
rzy zajmuje się 20 instruktorów LOK i 
wielu nauczycieli szkół średnich i 
podstawowych. 

WOM współpracuje ze szkołami, 
domami kultury, domami dziecka 

w zakresie organizacji imprez mode¬ 
larskich z Kuratorium Oświaty i Wy¬ 
chowania, a także z OHP w ramach 
współpracy i koordynacji zajęć z pla¬ 
cówkami wychowania młodzieży. 
Dużą pomoc, również finansową, ofe¬ 
ruje ośrodkowi dyrekcja Przedsię¬ 
biorstwa Usług Socjalnych Budow¬ 
nictwa w Kielcach, która wyposaża 
modelarnie OHP, natomiast WOM 
LOK organizuje pokazy i zawody 
modelarskie dla szkolonych tam mo¬ 
delarzy. 

MODELARZE WYKAZUJĄ DUŻE 
ZAINTERESOWANIE W ROZWI¬ 
JANIU SWOJEGO HOBBY, biorą 
czynny udział w zawodach modelar¬ 
skich różnego szczebla LOK, w 
sportowej rywalizacji bardzo często 
są zdobywcami pierwszych miejsc 


Pokaz gaszenia pożaru na modelach 
pływających zorganizowany przez 
Władysława Herbusia. 



WOBMfeKI 

OŚRODEK 

MODELARSKI 

LOK 

W KIELCACH 


Model ORP „Piorun” (skala 1:500), za który Władysław Herbuś otrzymał złoty medal 
na Mistrzostwach NAVIGA we Francji. 



Młodzież 
modelarska 
podczas zawodów 
w Kielcach. 


w zawodach krajowych i międzynaro¬ 
dowych np. w roku 1 987 uzyskali: ty¬ 
tuły mistrza Polski w klasie modelar¬ 
stwa pływającego (3 osoby); tytuły 
wicemistrza Polski w klasie modelar¬ 
stwa pływającego, lotniczego, rakie¬ 
towego i redukcyjnego (5 osób); tytuł 
mistrza świata i złoty medal za wyko¬ 
nany model redukcyjny niszczyciela 
„Piorun" w skali 1:500, (Władysław 
Herbuś), I miejsce w Konrursie-Wy- 
stawie Mistrzostw Polski Modeli Re¬ 
dukcyjnych, plastikowych. 

NA MISTRZOSTWACH ŚWIATA 
NAVIGA WE FRANCJI Władysław 
Herbuś za wykonanie redukcyjnego 
modelu statku pożarniczego „Stra¬ 
żak" 3 w skali 1:30 zdobył srebrny 
medal. Na międzynarodowych Za¬ 
wodach Modeli Pływających Krajów 
Socjalistycznych w Bułgarii Krzysztof 
Mijas zajął II miejsce, a w Austrii na 
Międzynarodowych Zawodach Euro¬ 
py trzecie. 


Złoty medalista Władysław Herbuś 
najlepszy modelarz w woj. kieleckim. 








v, 


W LA TA CH 1963—1988 modelarze 
kieleccy zdobyli łącznie 34 medale, 
w tym 17 złotych, 11 srebrnych 

1 6 brązowych w zawodach krajo¬ 
wych i międzynarodowych. 

W roku 1987 zorganizowaliśmy na 
terenie województwa kieleckiego: 
5 eliminacji wojewódzkich LOK, 

2 zawody strelowe w modelarstwie 
pływającym żaglowym, 6 pokazów 
modelarskich, w których brało udział 
82 modelarzy, 5 wystaw dorobku 
modelarskiego w których wzięło 
udział 62 modelarzy. W roku 1988 
zaś zorganizowaliśmy: 5 eleminacji 
wojewódzkich LOK, 6 pokazów mo¬ 
delarskich, w których brało udział 90 


Ciąg dalszy na stronie 7 
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Międzynarodowa Federacja Lotnicza powierzyła 
Aeroklubowi PRL organizację kolejnej imprezy 
modelarskiej o zasięgu światowym: I Mistrzostw 
Świata Modeli Szybowców Sterowanych Mechani¬ 
cznie F1E. Będzie to piąta impreza najwyższej rangi 
organizowana w ostatnich latach w naszym kraju. 
Poprzednio w 1980 roku w Częstochowie przepro¬ 
wadzono mistrzostwa świata modeli na uwięzi, 
w 1983 roku mistrzostwa w modelarstwie kosmi¬ 
cznym w Nowym Sączu, w 1987 roku pierwsze mi¬ 
strzostwa Europy modeli halowych we Wrocławiu 
i w ubiegłym roku w Lesznie pierwsze mistrzostwa 
świata juniorów w modelarstwie lotniczym. 


POUSKA ORGA¬ 
NIZATOREM 

KOLEJNYCH 

3V!SSri 

sw 

W MODELARSTWIE 
LOTNICZYM 


TRZOSTW 

IMA 


Tym razem będą to 
mistrzostwa w klasie 
modeli, w której 
tradycje rozgrywania 
zawodów w Poisce 
sięgają lat 
pięćdziesiątych. 

Jednym z nestorów i propagatorów 
tej bardzo pięknej klasy modeli o du¬ 
żych walorach sportowo-rekreacyj¬ 
nych jest w naszym kraju Wiesław 
Jakubowski z Zakopanego. Konty¬ 
nuatorami zaś zawodnicy młodszego 
pokolenia' Tadeusz Wiśniewski, Sta¬ 
nisław Bocheński. Jacek Pawlik i in¬ 
ni Od trzech lat w tej klasie rozgry- 


MODELARZ 


wane są mistrzostwa Polski. W 1986 
roku zapoczątkowane zostały starty 
naszych najlepszych .zawodników w 
mistrzostwach Europy. Największy 
sukces odniósł Stanisław Bocheński 
z Aeroklubu Tatrzańskigo, zdobywa¬ 
jąc w 1987 roku w mistrzostwach 
Europy rozgrywanych w Austrii dru¬ 
gie miejsce. 

Zapoczątkowane z ini¬ 
cjatywy Aeroklubu PRL 
I Mistrzostwa Świata* 
Modeli Szybowców 
Sterowanych Mechani¬ 
cznie 


| będą przeprowadzone w dniach od 
19 do 24 września w Nowym Targu. 
Bezpośrednimi organizatorami są 
Aeroklub Tatrzański oraz władze lo¬ 
kalne. Zawody zostaną rozegrane w 
zależności od kierunku wiatru na 
jednym z trzech zboczy: „Krępachy" 
o wysokości 731 m, „Wdział” o wy¬ 
sokości 716 m lub „Trybsz” o wyso¬ 
kości 770 m nad poziomem morza. 

Z inicjatywy Aeroklubu 
PRL zapoczątkowane 
zostanie także rozgry¬ 
wanie zawodów 
o „Puchar Świata” 
w tej klasie modeli. 

W trakcie mistrzostw zostaną prze¬ 
prowadzone otwarte zawody między 
narodowe FAI, które stanowić będą 
ostatnią imprezę przed „Pucharem 
Świata”. Podobne zawody przepro¬ 
wadzą: Szwajcaria 2 kwietnia w 
miejscowości Wikartswil, RFN w 
dniach 13—15 czerwca w miejsco¬ 
wości Wasserkuppe oraz Austria w 
dniu 5 sierpnia w miejscowości 
Karneralm, Sbg. 

Ustalony został szczegółowy pro¬ 
gram mistrzostw: 19 września nastąpi 
przyjazd i rejestracja uczestników, 20 
września odbędzie się trening, kon¬ 
trola techniczna modeli i otwarcie 
mistrzostw, 21 września zostaną ro¬ 
zegrane mistrzostwa świata, 22 
września przeprowadzone będą ot¬ 
warte zawody międzynarodowe zali¬ 
czane do „Pucharu Świata”, 23 
września będzie dniem rezerwowym, 
w którym przewiduje się wycieczkę 
oraz zakończenie mistrzostw, 24 
września będzie dniem wyjazdu 
uczestników. 

Międzynarodowa 
Federacja Lotnicza 
zatwierdziła skład 
jury FAI, 

do którego weszli Werner Groth z 
RFN jako przewodniczący, Otokar 
Saffek z Czechosłowacji i Paweł 
Włodarczyk z Polski. 

Wszyscy uczestnicy mieszkać bę¬ 
dą w Ośrodku szkoleniowo-wypo¬ 
czynkowym „Naftobudowa" położo¬ 
nym w miejscowości Łopuszna w od¬ 
ległości 9 km od centrum Nowego 
Targu. W skład każdej ekipy mogą 
wchodzić maksymalnie 3 zawodnicy 
dopuszczeni do udziału w mistrzo¬ 
stwach świata, dowolna ilość zawod¬ 
ników startujących w „Pucharze Świa¬ 
ta". kierownik, trener i osoby towa¬ 
rzyszące. Spodziewany jest udział 
ekip z Austrii. Czechosłowacji, Polski, 
RFN, Szwecji, Włoch oraz być może z 
ZSRR. USA i Rumunii. 

Wyłonienie składu ekipy polskiej 
do udziału w mistrzostwach świata, 
jak również „Pucharu Świata" odbę¬ 
dzie się po rozegraniu mistrzostw 
Polski, które planuje się przeprowa¬ 
dzić na tym samym zboczu, co mi¬ 
strzostwa świata. 

Miejmy nadzieję, że kolejna wielka 
impreza przeprowadzona w naszym 
kraju przyczyni się do dalszego roz¬ 
woju modelarstwa nie tylko krajowe¬ 
go, ale i światowego. 

mgr PAWEŁ WŁODARCZYK 


/ Mistrzostwa 
Świata Modeli 
Szybowców Stero¬ 
wanych Mechanicznie 

zostaną zorganizowane w dn. 
19—24.09. przez Aeroklub Tatrzański 
w Nowym Targu przy udziale władz 
lokalnych. Przewiduje się udział oko¬ 
ło 10 ekip zgłoszonych przez aero¬ 
kluby narodowe i przyjętych odpłat¬ 
nie przez Aeroklub PRL. Skład 3 oso¬ 
bowej ekipy polskiej zostanie ustalo¬ 
ny po mistrzostwach Polski. 

Międznarodo we 
Otwarte Zawody 
FAI Modeli 
Szybowców Stero¬ 
wanych Mechanicznie 
do „Pucharu Świata ” 
przeprowadzi 22.09. Aeroklub Ta¬ 
trzański w Nowym Targu. Po mistrzo¬ 
stwach Polski zostaną powołani za¬ 
wodnicy do udziału w imprezie. 

Mistrzostwa Polski 
Modeli Szybowców 
Sterowanych Mechanicznie 

przeprowadzi Aeroklub Tatrzański 
6—7.05. w Nowym Targu. Planuje się 
udział 20 zawodników zakwalifikgwp 
nych przez organizatora na zasadzie 
zgłoszeń przesłanych przez aeroklu 
by regionalne do 15 kwietnia, j 

Mistrzostwa Polski 
Modeli na Uwięzi 

1—3.09. przeprowadzi Aeroklub Czę¬ 
stochowski. W mistrzostwach weź¬ 
mie udział 55 zawodników, w tym 8 w 
kl. F2A i 8 zespołów w ki F2C (8 pilo¬ 
tów ifi mechaników) zakwalifikowa 
nych w oparciu o jeden lepszy wynik 
uzyskany w dowolnie wybranych za 
wodach eliminacyjnych przeprowa¬ 
dzonych 7 maja przez Aeroklub Czę¬ 
stochowski i 21 maja przez Aeroklub 
Śląski w Dąbrowie Górniczej 15 w kl. 
F2B z zawodów przeprowadzonych 
21 maja przez Aeroklub Opolski, 

MDK i Aeroklub Suwalski 27—28.05. 
w Ełku, Aeroklub Warszawski 17 
czerwca: 8 zespłów w kl. F2D (8 pilo¬ 
tów i 8 mechaników) z zawodów 
. przeprowadzonych przez Aeroklub 
Wrocławski 22—23.04; Aeroklub 
A Wałbrzyski i MDK ZPS w Jaworzynie 
Śląskiej 27—28.05.. MDK i Aeroklub 
Rzeszowski 11 czerwca w Przewor¬ 
sku. 

Mistrzostwa Polski 
w Modelarstwie Kosmicznym 
dla Juniorów 

przeprowadzi 1 —3.09. Aeroklub Gru¬ 
dziądzki w Lisich Kątach. W mistrzo¬ 
stwach weźmie udział 50 juniorów, w 
tym po 5 w kl. S3A, S4B, S6A, S7, 

10B zakwalifikowanych z każdych 
zawodów eliminacyjnych przeprowa¬ 
dzonych 20—21.05. dla strefy pół¬ 
nocnej w Toruniu przez Aeroklub 
Pomorski, a dla południowej przez 
Aeroklub Ziemi Piotrkowskiej. Mi¬ 
strzostwa Polski Modeli Halowych 
przeprowadzi 16-418.06. Aeroklub 
Wrocławski. Planuje się udział 30 
zawodników, w tym po 15 juniorów i 
seniorów zakwalifikowanych przez 
organizatora na zasadzie zgłoszeń 
aeroklubów regionalnych nadesła¬ 
nych do końca maja .' 

Mistrzostwa Polski 
Modeli Swobodnie 
Latających Juniorów 























przeprowadzi 22—25.06. Aeroklub 
Poznański w środzie Wielkopolskiej. 
W mistrzostwach weźmie udział 60 
juniorów, po 10 w kl. FI A, F1B, FIC 
zakwalifikowanych z każdych zawo¬ 
dów eliminacyjnych przeprowadzo¬ 
nych 27—28.05. dla strefy południo¬ 
wej przez Aeroklub Mielecki, a dla 
północnej w dn. 10—11.06 przez Ae¬ 
roklub Suwalski. 

Mistrzostwa Polski 
Modeli na Uwięzi 
d/a Juniorów 

przeprowadzi 23—25.06. Aeroklub 
Częstochowski. W mistrzostwach 
weźmie udział 50 zawodników, w 
tym: 8 w kl. F2A i 6 zespłów w kl. F2C 
<6 pilotów i 6 mechników) zakwalifi¬ 
kowanych w oparciu o jeden lepszy 
wynik uzyskany w dowolnie wybra¬ 
nych zawodach eliminacyjnych, 
przeprowadzonych 7 maja przez Ae¬ 
roklub Częstochowski i 21 maja Ae- 
roklub Śląski w Dąbrowie Górniczej, 


24—25.06 Regulamin zawodów 
F3A-Club roześle po uzgodnieniu z 
Wydziałem Modelarstwa Aeroklub 
Warszawski do dnia 1J>.01. br. 

Mistrzostwa Polski 
Modeli Szybowców 
Zdalnie Sterowanych 

przeprowadzi 14—17.09. Aer. Gdań¬ 
ski. W mistrzostwach weźmie udział 
36 zawodników, w tym po 12 senio¬ 
rów i 6 juniorów ze strefy północnej 
zakwalifikowanych w oparciu o jeden 
lepszy wynik uzyskany w dowolnie 
wybranych zawodach, które prze¬ 
prowadzi Aer. Łódzki 27 —28.05. i 
Aer. Warszawski 10—11.06. oraz ze 
strefy południowej zakwalifikowanych 
na tych samych zasadach z zawo¬ 
dów zorganizowanych w Jaworze 
przez KTZK i MR oraz Aer. Zagłębia 
Miedziowego 20—21.05. i 1—2.07. 
przez Aer. Krakowski. 

Mistrzostwa Polski 
w Modelarstwie 
Kosmicznym 


nych zawodach, które przeprowadzi 
Aer. Kielecki 24—25.06. i Słupski 
2 lipca, oraz po 5 w kl. S3A, S4B, 

S6A, SI OB zakwalifikowanych z każ¬ 
dych zawodów eliminacyjnych prze¬ 
prowadzonych dla strefy północnej 
przez Aer. Gdański 24—25.06. i stre¬ 
fy południowej przez Aer. Krakowski 
18 czerwca. 

Mistrzostwa Polski 
Modeli Swobodnie 
Latających 

przeprowadzi 27.09.—1.10. Centrum 
Wyszkolenia Letniego w Lesznie. W 
mistrzostwach weźmie udział 60 za¬ 
wodników w tym po 10 w kl. FI A, 

FIB, FIC zakwalifikowanych z każ¬ 
dych zawodów eliminacyjnych przep 
rowadzonych 1 —2.07. dla strefy pół¬ 
nocnej przez Aer. Pozńański w Śro¬ 
dzie Wielkopolskiej a dla południowej 
przez Aer. Wrocławski. 

Mistrzostwa Polski 
Redukcyjnych Modeli 


F4iB, F4IC, zakwalifikowanych z każ¬ 
dych zawodów eliminacyjnych, które 
przeprowadzi dla strefy północnej w 
Zielonej Górze 14—15.10. Aer. Ziemi 
Lubuskiej. a dla południowej 7—8.10. 
Aer. Wrocławski. 

II. Centralne Zawody 
dia Młodzików Modeli 
Balonów na Ogrzane 
powietrze o „Mały 
Puchar Gordon Benetta” 

przeprowadzi 1 —2 04. Aer. Mielecki. 
Udział w zawodach mogą wziąć 
3-osobowe (instruktor oraz 2 zawod¬ 
ników) zwycięskie ekipy z zawodów 
wojewódzkich na zasadach określo¬ 
nych w regulaminie rozesłanym 
przez organizatora do 10.01. br. 

/ 

XXXIII Centralne 
Zawody Modeli na 
Uwięzi dia Juniorów 
z Placówek Wychowania 
Pozaszkolnego 


/ 

modelarstwa __ 

lotniczego i kosmicznego 



W roku 1989 zostanie zorganizowanych dia młodzików, juniorów i se¬ 
niorów ponad 400 zawodów w modelarstwie lotniczym i kosmicznym. 
Podajemy główne zasady udziału w imprezach centralnych, których 
kalendarz został zamieszczony w nr 1/1989 „Modelarza”. 


15 w kl. F2B z zawodów przeprowa¬ 
dzonych 29—30.04. przez Aeroklub 
Włocławski, Aeroklub Rzeszowski 14 
maja, Aeroklub Ziemi Piotrkowskiej 
10 — 1 1,06., 15 w kl. F4B z zawodów 
przeprowadzonych przez Aeroklub 
Opoiski 13—14.05., Aeroklub Czę¬ 
stochowski 26—28.05., Aeroklub 
' Łódzki w dn. 9—11.06. 

Mistrzostwa Polski 
Makiet i Modeli 
Akrobacyjnych Zdalnie 
Sterowanycn 

przeprowadzi 7—10.09. Aeroklub 
Warszawski. W mistrzostwach weź¬ 
mie udział 60 zawodników, w tym po 
15 w kl. F4B i F4C zakwalifikowanych 
w oparciu o jeden lepszy wynik uzy¬ 
skany w dowolnie wybranych zawo¬ 
dach eliminacyjnych przeprowadzo¬ 
nych 13—14.05 przez Aer. Opolski, 
26—28.05. Aer. Częstochowski, 
9-11.06. Aer. Łódzki, 17-18.06. 

Aer. Pomorski w Toruniu, 25.06. Aer. 
Śląski w Katowicach, oraz po 15 w kl 
F3A i F3A-C!ub zakwalifikowanych 
na tych samych zasadach z zawo¬ 
dów zorganizowanych przez Aer. 
Łódzki 20—21.05., Aer. Krakowski 
28 05., Aer. Bielsko-Bialski 
17—18.06., Aer. Warszawski 


przeprowadzi 21 —24.09. Aer. Kielec¬ 
ki. W mistrzostwach weźmie udział 
64 zawodników, w tym po 8 najlep¬ 
szych w kl. S5C, S7, S8E zakwaliko- 
wanych w oparciu o jeden lepszy 
wynik uzyskany w dowolnie wybra- 


Lotniczych 
i Kosmicznych 

przeprowadzi 20—22.10. Aer. Wał¬ 
brzyski. W mistrzostwach weźmie 
udział 48 zawodników, w tym po 4 
juniorów i 4 seniorów w kl. F4IA. 



pod patronatem Ministerstwa Eduka¬ 
cji Narodowej / Aeroklubu PRL zo¬ 
rganizowane 13—15.05. przez KOiW 
oraz Pałac Młodzieży przy udziale 
Aer Śląskiego w Katowicach. Udział 
w zawodach wezmą ekipy zgłoszone 
na zasadach podanych w regulami¬ 
nie, który zostanie rozpowszechniony 
przez Pałac Młodzieży w Katowicach. 

XX Zawody dia 
Młodzików p.n. 

„Młodzi Modelarze 
— lotnicy 
na start" 

przeprowadzą 4.06. wszystkie aero¬ 
kluby regionalne w ramach obcho¬ 
dów Międzynarodowego Dnia Dziec¬ 
ka. W zawodach będących podsu¬ 
mowaniem całorocznego szkolenia 
• modelarskiego prowadzonego w mo¬ 
delarniach i klubach modelarskich 
powinni startować wszyscy szko¬ 
leni modelarze w wieku do lat 17. 
Do działu będą zapraszane także 
dzieci i młodzież niezrzeszona. Roz¬ 
grywanie zawodów będzie połączone 
ze zdobywaniem, Odznak „Młodzika" 
Organizatorami będą obok aeroklu- 
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Proponujemy Wam zbudowanie szkolnego modelu latającego na uwięzi, napędza¬ 
nego silniczkiem spalinowym o pojemności 2,5 cm 3 , np. typu MK — 12W lub 
KMD — 2,5 cm 3 prod. ZSRR, dostępnych w sklepach CSH. „ZUCZEK" — tak na¬ 
zwaliśmy nasz model — składa się z następujących elementów (rys. A): kadłuba 1, 
zespołu napędowego 2, zbiorniczka paliwa 3, skrzydeł 4, zamocowanych gumą 8, 
statecznika poziomego 5, steru wysokości 6, statecznika pionowego 7, podwozia 
głównego 9 oraz płozy ogonowej 10. 


SZKOLNY 

MODEL 



KONSTRUOWAŁ I OPRACOWAŁ 

BOGDAN WIERZBA 


Kadłub 1 wykonujemy wg rys. H, 
z deseczki lipowej 1.1 o grubości 
10 mm, płytki styropianowej 1.2 o tej 
samej grubości (łączonej klejem Wl- 
KOL) i listewek sosnowych 1.3 
o przekroju 10X3. W tylnej części 
deseczki lipowej wycinamy odpo 
Wiednie gniazda do połączenia wy¬ 
mienionych listewek z przednią częś¬ 
cią kadłuba. 

Przednią część łoża silnika okleja¬ 
my obustronnie nakładkami 1.4 ze 
sklejki o grub. 2 mm. Podwozie 9, 
zbiornik paliwa 3, płat 4, usterzenie 5, 
6 i 7 oraz płozę ogonową 10 mocuje¬ 
my w miejscach wskazanych na rys. 
G. Wymiary przedniej części łoża sil¬ 
nikowego (szerokość „a") należy do¬ 
pasować do typu posiadanego sil- 


niczka napędowego. Otworki o śred¬ 
nicy 3 mm służą do zamocowania,sil- 
niczka, tworzącego wraz ze śmigłem 
zespół napędowy 2. Od spodu kadłu¬ 
ba mocujemy orczyk 1.5 (rys. D) 
w otworku średnicy 3 mm, wywier¬ 
conym w kadłubie. Używamy w tym 
celu wkręta M3X20 z podkładkami 
i nakrętką (rys. H i I). 

Skrzydła 4 (rys. B) wykonujemy ze 
styropianu. Mają one obrys prosto¬ 
kątny i są sklejone z 11 segmentów 
4.1, wyciętych ze styropianu o odpo¬ 
wiednim profilu (rys. C). Do ich wy¬ 
cięcia będą nam potrzebne: wyrzy- 
narka do styropianu i odpowiedni 
szablon z cienkiej sklejki. Sposób wy¬ 
cinania przedstawiony jest na rys. O. 
W jednym środkowym segmencie 




płata wycinamy tylko górną część 
proflu; dolną pozostawiamy w kształ¬ 
cie prostopadłościanu. Segment ten 
oklejamy dodatkowo arkusikiem bry- 
stolu Zabieg ten wzmocni płat doci¬ 
skany w tym miejscu gumą 8 oraz za¬ 
pewni właściwe ustawienie płata; oś 

0MODELAR2 


profilu ustawi się równolegle do osi 
podłużnej modelu i wału silnika. 
Skrzydła montujemy na płaskiej des¬ 
ce montażowej (rys. P), używając kle¬ 
ju WIKOL, ponieważ wszystkie kleje 
rozpuszczane rozcieńczalnikiem NI¬ 
TRO niszczą styropian. Skrzydła 


• 

wzmacniamy listwą natarcia 4.3, 
pasami dźwigara 4.4 i listwą spływu 
4.5 — rys. A A C. Na jednym końcu 
skrzydeł (lewym patrząc od tyłu) przy¬ 
klejamy prowadnicę cięgieł uwięzi 4.2 
ze sklejki grub. 1,5 mm, na przeciw¬ 
ległym (zewnętrznym) zaś wklejamy 


15-gramowy ciężarek ołowiowy, aby 
zrównoważyć ciężar linek uwięzi. 
Cięgna z drutu stalowego przewle¬ 
kamy przez otworki średnicy 1 mm 
w orczyku, zaginamy i po owinięciu 
cienkim drutem miedzianym lutujemy, 
co zabezpieczy je przed odgięciem 























































































































(rys. K). Drugi koniec cięgien przew¬ 
lekamy przez prowadnicę 4.2 i formu¬ 
jemy agrafki jak na rys. E. 

Statecznik poziomy 5 i ster wyso¬ 
kości 6 wycinamy z płytek styropia¬ 
nowych 5.1 i 6.1 grub. 5 mm, a na¬ 
stępnie, by je wzmocnić, oklejamy li¬ 
stewkami . 5.2 i 6.2 o przekroju 
5X5 mm. Tuż za krawędzią natarcia 
steru wysokości wklejamy dźwignię 
6.3 (dokładrlie prostopadle). Miejsce 
szczeliny wzmacniamy wcześniej 
obustronnymi nakładkami 6.4 (rys. L). 
Ster łączymy ze statecznikiem pa¬ 
skami z tkaniny nylonowej wg rys. M. 
Po wyschnięciu kleju statecznik okle¬ 
jony papierem przyklejamy na końcu 
kadłuba, a następnie środkową 
dźwignię orczyka łączymy z dźwignią 
steru wysokości popychaczem 1.6 
wykonanym ze szprychy rowerowej 
(rys. K i L). 

Długość popychacza należy tak 
dobrać, aby przy położeniu neutral¬ 
nym orczyka 1.5 (jego oś pokrywa się 
z osią kadłuba) ster 6 przyjmował 
również położenie neutralne, środko¬ 
we. Natomiast jego wychylenia w gó¬ 
rę lub w dół powinny być jednakowe 
(po ok. 30-45°). 

Statecznik pionowy 7 jest zbudowa¬ 
ny podobnie jak poziomy i przyklejony 
dokładnie pionowo (prostopadle do 
płaszczyzny kadłuba), z odchyleniem 
ok. 10° względem osi podłużnej mo¬ 
delu — tylną krawędzią na zewnątrz 
okręgu, po jakim będzie latał nasz 
model (rys. G). 

Po dokładnym wyszllfowaniu ele¬ 
mentów naszego płatowca może¬ 
my przystąpić do jego oklejania. 

Najlepiej użyć do tego cienkiego pa¬ 
pieru opakowaniowego w prążki, 
tzw. NATRON. Powierzchnie nośne 
smarujemy bardzo rzadkim klejem 
kazeinowym i nakładamy na nie rów¬ 
nież posmarowane arkusiki papieru. 
Górną i dolną powierzchnię skrzydeł 
najwygodniej oklejać oddzielnymi ar¬ 
kuszami papieru. Na czas schnięcia 
kleju skrzydła należy koniecznie 
przymocować do deski montażowej 
(min. 24 godz.), aby się nie zwichro¬ 
wały. Podobnie postępujemy z uste- 
rzeniem poziomym. Pod płat podkła¬ 
damy folię polietylenową; nie przyklei 
się wówczas do deski. Nieumocowa- 
nie płata grozi całkowitym jego zni¬ 
szczeniem. Po dwóch dobach malu¬ 
jemy model dwukrotnie lakierem 
CHEMOSIL lub innym (nie wolno 
używać lakieru ani farby NITRO). 
Obydwa stateczniki wykańczamy 
analogicznie do skrzydeł. 

Gdy zmontujemy silnik ze śmig¬ 
łem, możemy przystąpić do obla¬ 
tywania modelu. Najlepiej zrobić to 
podczas bezwietrznej pogody. Do ob¬ 
latywania używamy linek stalowych 
o średnicy 0,3—0,4 mm i długości 
12—15 m; można je kupić w sklepach 
CSH. Linki powinny być dokładnie ta¬ 
kiej samej długości; na końcach nale¬ 
ży wykonać okrągłe oczka o średnicy 
5 mm, Owinąć je cieniutkim drutem 
miedzianym i zalutować cyną. Oczka 
linek mocujemy do agrafek (rys. A 
i E) Silnik modelu powinien 
pracować na maksymalnych obro¬ 
tach. 

„ŻUCZEK” bardzo dobrze lata, a 
nawet wykonuje proste figury ak¬ 
robacji. Życzymy Wam udanych lo¬ 
tów. 
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WOJEWÓDZKI 

OŚRODEK 

MODELARSKI 

LOK 

W KIELCACH 


modelarzy, 8 wystaw dorobku mode¬ 
larskiego, w których wzięło udział 86 
modelarzy. 

W ubiegłym roku organizowana 
była w siedzibie GSZKiPOPLOK 
w Kielcach giełda modelarska 

2 razy w miesiącu dla modelarzy, 
hobbystów i kolekcjonerów 
umożliwiająca im wymianę doświad¬ 
czeń, posiadanych materiałów, ze¬ 
stawów modelarskich, literatury, 
sprzętu modelarskiego. 

Wielu naszych instruktorów jest 
czynnymi modelarzami, aktualnie 
startującymi w zawodach modelar¬ 
skich i zajmujących wysokie miejsca 
w klasyfikacji indywidualnej na za- 
wodach'modelarskich Należą do 
nich: Janusz KOPER z Końskich, 
w modelarstwie lotniczym (F-2), Hen¬ 
ryk GRYZ z Ostrowca Św. w mode¬ 
larstwie redukcyjnym, okrętowym 
(C), Jan MISIUDA z Ostrowca Św. w 
modelarstwie pływającym redukcyj¬ 
nym (F2, CJ Eugeniusz Brzoza w 
modelarstwie redukcyjnym plastiko¬ 
wym i kartonowym, Zbigniew Kmie¬ 
cik z Kielc w modelartwie pływają¬ 
cym klasy FI V. 

W 1987 roku ogłoszono współza¬ 
wodnictwo indywidualne i współza¬ 
wodnictwo grupowe modelarni LOK 
Jako dodatkowy bodziec 
W Kielcach Ośrodek Modelarski, po¬ 
dobnie jak inne boryka się z powa¬ 
żnymi trudnościami materiałowymi i fi¬ 
nansowy/ni. Dotacje budżetpwe ZG 
LOK są zbyt niskie i pozwalają jedy¬ 
nie w znikomym stopniu realizować 
potrzeby. W takich warunkach trud 
no zapewnić zakupy np. obrabiarek 
czy podstawowego wyposażenia 
technicznego dla nowych modelarni 
pod szyldem LOK W dobie drugiego 
etapu reformy gospodarczej może 
należałoby reaktywować Ośrodek ja¬ 
ko instytucję samofinansującą się, 
poprzez współpracę z innymi jed¬ 
nostkami gospodarczymi, kooperacje 
i spółki na rzecz modelarstwa 

EUGENIUSZ BRZOZA 
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Laminatowe 
otunelowanie śmigła 

wykonane w formach ciągniętych z gipsu. 
Szablony wewnętrzne] 
i zewnętrznej powierzchni 
były prowadzone na obrotowym ramieniu 
(przyrząd miał formę cyrkla). 


KLUB 

RACJONALIZATORÓW 


NEGA' 



SANIE 



Pragnę przedstawić stosunkowo szybką technologię wykonania gipso¬ 
wych form do laminowania bez konieczności użycia pozytywnego mo¬ 
delu. Tą metodą można jedynie wykonywać formy o profilach równoleg¬ 
łych (np. skrzydło o obrysie prostokątnym). 


Pracę rozpoczynamy od przygoto¬ 
wania przyrządu do ciągnięcia formy. 
Do oheblowanej deski mocujemy 
równolegle trzy listwy (jak na rysun¬ 
ku). Listwy będą stanowiły prowadni¬ 
ce dla sań z szablonem. Sanie to dwie 
deseczki połączone ze sobą pod ką¬ 
tem 90° i zebezpieczone zastrzałem. 
Wymiary sąń muszą być tak dobrane, 
by sanie przesuwały się pasownie 
i bez zacięć po prowadnicach. Do 
sań przykręcamy wykonany z blachy 
stalowej o grubości 1 mm szablon 
profilu, jaki chcemy uzyskać (np. gór¬ 
na powierzchnia skrzydła). Mocowa¬ 
nie szablonu do sań musi być bardzo 
mocne, gdyż podczas wykonywania 
formy będą występowały znaczne si¬ 
ły. Całość smarujemy pastą do butów, 
która nie pozwoli na przylepianie się 
gipsu i umożliwi wysunięcie gotowej 
formy z przyrządu. 

Przystępujemy do ciągnięcia formy. 


Na desce przyrządu rozlewamy war¬ 
stwami gips o konsystencji gęstej 
śmietany. Kolejną warstwę gipsu wy¬ 
lewamy, gdy poprzednia lekko stężeje 
i nie zmienia już swego kształtu. Dla 
zazbrojenia formy układamy między 
pierwsze warstwy gipsu arkusz rzad¬ 
ko tkanej tkaniny (np. kanwa) lub kilka 
prętów miedzianych. Gdy rozlewamy 
gips zaczyna sięgać szablonu, należy 
rozpocząć przesuwanie sań po pro¬ 
wadnicach, uważając by sanie nie 
odrywały się od prowadnic. Przesu¬ 
wany szablon spycha nadmiar gipsu 
z wylanej warstwy i formuje tężejący 
gips. Przesuwając szablon po pro¬ 
wadnicach wylewamy następne war¬ 
stwy gipsu do momentu, gdy uznamy 
że został już odwzorowany pełny za¬ 
rys szablonu (listwa sań zaczyna do¬ 
tykać gips). Podczas przesuwania 
sań, gdy twardnieją ostatnie warstwy 
gipsu, występuje znaczny opór, który 



ustąpi w momencie odwzorowania 
całego profilu szablonu. Gdy gips 
stwardnieje, można formę wysunąć 
z przyrządu, a gdy to się me udaje, na 
leży zdjąć jedną z prowadnic i podwa 
żyć formę. Drobnym papierem ścier 
nym usuwamy ryski i ewentualne nie 
równości. Obcinamy nieró\wie brzegi 
formy brzeszczotem piłki ao metalu 
Tak wykonaną formę można jeszcze 
zabezpieczyć przez zapokostowa 
me lub pokrycie szelakiem 
rozpuszczonym w spirytusie (uzysku 
|e się połysk). 

I JESZCZE KILKA 

PRAKTYCZNYCH 

UWAG: 

1. Każda nierówność prowadnic i 
niedokładność szablonu odwzorowu¬ 
je się na gipsie. 

2. Nie dopuszczać, by świeżo rozlany 
gips dostawał się pod przesuwany 


szablon — mocno dociskać sanie do 
prowadnic. Szablon ma tylko spychać 
tężejący gips. 

3. Starać się przesuwać sanie nie 
więcej jak trzy razy na warstwę. 

4. Przed rozlaniem kolejnej warstwy 
gipsu jeszcze raz przesunąć sanie, by 
lekko zeszlifować gips, który podczas 
tężenia nieznacznie zwiększa swoją 
objętość. 

5. Nie dopuszczać, by szablon pchał 
przed sobą twarde grudki gipsu lub 
zanieczyszczenia (powstają rysy). 

6. Nie zrażać się pierwszymi niepo¬ 
wodzeniami. Technologia jest na tyle 
szybka, że warto powtórnie przystąpić 
do ciągnięcia formy. 

MAREK M. MAŁECKI 
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Prezentowany mo¬ 
del może stanowić 
przykład konstrukcji 
przejściowej od mo¬ 
delu typowo szkolne¬ 
go do wyczynowego. 
Odznacza się dobry¬ 
mi własnościami lot¬ 
nymi oraz ciekawą 
konstrukcją wzbudza¬ 
jącą zainteresowanie 
modelarzy. 

K/t DŁUB 

wykonany jest technologią mie¬ 
szaną. Przednia część tradycyj¬ 
na. tzn. z takich materiałów jak 
sklejka, drevyno lipowe, bukowe i 
balsowe Nowość stanowi aero¬ 
dynamiczne rozwiązanie przodu, 
który wyklejany jest z listewek 
balsowych, a sam silnik osłonięty 
owiewką z laminatu szklanego. 
Owiewka została wykonana na 
formie ze styropianu, którą po 
zżelowaniu rozpuszczono np. w 
rozcieńczalniku nitro (metoda 
traconego modelu). Nastąpnie 
zostały wykonane niezbędne ot¬ 
wory na głowicę, gaźnik, wylot 
spalin. Tylna część kadłuba wy¬ 
konana jest również z laminatu 
szklanego poprzez nawinięcie 
kilku warstw włókna przesączo¬ 
nego żywicą epoksydową EPI- 
DIAN 53. Model stanowi odpo¬ 
wiednio przetoczony wałek dura- 
luminiowy. 

STATECZNIK 

KIERUNKU 

wykonany jest z desek balso¬ 
wych 3 mm (kierunek słoi zazna- 
• czono na rysunku). Lotkę kierun¬ 
ku wklejono na blaszkach mie¬ 
dzianych 0,3 mm. Blaszki te poz¬ 
walają na wychylenie lotki w usta¬ 
lone położenie podczas regulacji 
modelu przy oblotach. Po regula¬ 
cji lotkę zalano klejem. 

SKRZYDŁO 

dzielone, konstrukcji mieszanej 
balsowo-sosnowej. Żeberka wy¬ 
cięte z balsy 1,5 mm. Wszystkie 
dźwigary sosnowe. Spływ i natar^ 
cie wykonane zostały z bal: 
średniej twardości. Przednią 
część płata pokryto jednostron^. 
nie kesonem z balsy 1,5 
znacznie usztywnia płat. 

STATECZNIK 
WYSOKOŚCI 

poza sosnowymi dźwigarami wy¬ 
konany jest z balsy. Krawędzie 
natarcia i spływu są wykonane z 
balsy średniej twardości, a żebra 
z deseczki balsowej miękkiej o 
grubości 1,5 mm. Statecznik i płat 
modelu oklejono papierem ja¬ 
pońskim i kilkakrotnie celonowa 
no. Ostatnią warstwę po] 
•stanowi lakier chemout' 
ny. 

Przy. dobrze pracującym silniku i 
dużym śmigle ułatwiającym naty¬ 
chmiastowy rozruch mało do¬ 
świadczony modelarz osiągnąć 
może loty modelu do 180 s. 
Ograniczenie czasu pracy silnika 
odbywało się za pomocą tylko dłu- 
gośęi wężyka doprowadzającego 
paliwo. 

JAROSŁAW BULCZYŃSKI 
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MIĘDZYNARODOWYCH 
Z/WODOWpp 

W MODELARSTWIE 
LOTNICZYM I KOSMICZNYM 

MISTRZOSTWA ŚWIATA 


22— 29.06 F.mbalse Rio Tercero, Argentyna 

11 —20.08 Melun Villaroche, Francja 

27 08-4.09 USA 

3—11.09 Suceava, Rumunia 

19—24 09 Nowy Targ, Polska 

MISTRZOSTWA EUROPY 

23— 30 07 Perigueux. Francja 

24— 31.07. Aston (Makerfield Wigan, Wielka 

Brytania 


— ki FI A, FI B. FIC 

— kl F3B 

— kl. F3A. F3C, F3D 

— kl.S1A.S3B.S4C, 

S5A. S6A, S7, S8E 

— kl. F1E 


- kl. F4C 


kl. F2A. F2B F2C. F2D 


OTWARTE ZAWODY MIĘDZYNARODOWE 


1 8—19.01 Taft California — USA 

1 8—19 03 Mjosa. Norwegia 

2.04 Wikartswil, Szwajcaria 

22— 25 04. Manga'ore. Australia 

2—7.05. StanKe Dlmitrov, Bułgaria 

4— 7.05. Pfaffikon Szwajcaria 

5— 7.05. Breiienbach. Szwajcaria 

6— 7 05. rterten. RFN 

13— 14 05 Freistaot, Austria 

13—15.05 Koblach/ Vorarlberg. Austria 

27—2805 Vaidhofen/Thaya. Austria 

1 0—11.06. Mełn:k. Czechosłowacja 

1 0—11.06 Orleans, Francja 

1 3—15.06 Wasserkuppe. RFN 

16—18.06 Nłce-Levens. Francja 

16-18.06 Pecz. Węgry 

16—18.06 Lesce Bied. Jugosławia 

23— 25.06. Pecz. Węgry 


kl. FI A, Fi B, FIC (P Ś.) 
kl. FI A. FI8. FIC 
kl. FI E (P.Ś.) 
kl. F3A 

kl. S3A, S4B, S6A. S7 S8E 
kl. F3E 

kl. F2A, F2B, F2C 
kl. F3B 

kl. F3E, F3E-10 

kl. F3A 

kl. F3A 

kl. F3D 

kl. F1D 

kl. F1E (P.ś.) 

kl. F3C 

kl. F2A, F2B, F2C. F2D 
kl. F3B 
kl. F3A, F3D 


24-25.06. 

Terlet-Arnhem, Holandia 

30 06.-2.07. 

Rodgen, RFN 

1-2.07. 

Kraiwiesen-Salzburg, Austria 

1-2.07. 

Genk, Belgia 

1-2.07. 

Tours, Francja 

1-2 07. 

Region Zurich, Szwajcaria 

14-3.07. 

Cookstown, Ontario. Kanada 

7-9.07. 

Bratysława, Czechosłowacja 

7-9.07. 

Taft, California, USA 

8-9.07. 

Weilheim, Wielenbach. RFN 

8-9.07. 

FGU Nafels, Szwajcaria 

15-1607 

Brno, Czechosłowacja 

15-16.07. 

Revinge, Szwecja 

1.3, 5.08 

KarnerąJm, Austria 

5.08. 

Livno. Jugosławia 

11-13.08. 

Kraiwiesen — Salzburg, Austria 

12-13.08. 

Genk, Belgia 

18-20.08. 

Noize, Francja 

19.08.; 

Mostar, Jugosławia 

25-26.08. 

Flemalle. Belgia 

25-26.08. 

Beer-Sheba, Izrael 

25-27.08. 

Gyula, Węgry 

25-27 08. 

Sezimovo Usti, Czechosłowacja 

26-27.08. 

Zuelpich, RFN 

2-3.09. 

Amay, Belgia 

309. 

San Marino 

9-10.09. 

Breitenbach, Szwajcaria 

15-17.09. 

Domsod, Węgry 

21 -24.09. 

Nowy Targ. Polska 

22-24.09. 

Salgotarian, Węgry 

23-24.09. 

Magalluf-Clavia, Hiszpania 

7.10. 

Zagreb-Lucko, Jugosławia 

14-15.10. 

Sacramento, USA-Całifornia 

4-5.11. 

Kirchenthornen-Moos. Szwajcaria 

18-19.11. 

Taft, USA — California 

29—31.12. 

Christchurch, Novya Zelandia 


kl. FI A. F1B, FIC, FI H (P.Ś.) 
kl. S3A, S4B, S6A, S8E 
kl. F3C 
kl. F3A 
kl. F1D 
kl. F3A, F3E 
kl. F3H 
kl. F3A 
kl. F3H 
kl. F3A 
kl. F2B, F4C 
kl. F1D 

kl. FI A. F1B. FIC (P.Ś.) 
kl. F1E (3 zawody) (5.08 P.Ś.) 
kl. FI A. F1B, FIC (P.Ś.) 
kl. F3A 
kl. F2. F4 

kl. FI A, FI B. FIC (P.Ś.) 
kl. FI A, F1B, FIC 
kl. F1D 

kl. FI A. F1B FIC (P.Ś.) 

kl F2A, F2C 

kl. FI A. FI B. FIC (P:S.) 

kl. FI A, F1B, FIC (P.Ś.) 

kl. F3E 

kl. F3B 

kl. F2B 

kl. FI A. F1B, FIC (P.Ś.) 
kl. F1E(P.Ś.-finał) 
kl. F2B 

kl. F2A, F2B, F2C 

kl. FI A. F1B. FIC 

kl. FI A. FI B, FIC, FIG, FI H . 

kl. FI A, F1B, FIC (P.Ś.) 

kl. FI A, F1B, FIC 

kl. FI A, FI B, FIC (P.Ś.) 


ZAWODY MIĘDZYNARODOWE 
OGRANICZONE 


22—25.04. Sofia, Bułgaria 

10—11.06. Gron, Francja 


- kl. S3A, S4B, S5C, S7, S8E 

— kl. F3B 


P.Ś. — zawody zaliczane do Pucharu Świata PAW 





62. Pozytywne wyniki prób w czasie i 
dobre osiągi wpłynęły na decyzję do¬ 
wództwa marynarki wojennej USA, 
które zamówiło 27 samolotów. Nosiły 
one oznaczenie IF-L/9434-9455 i 
9523-9527) i wyposażone były w 
czternastocylindrowe silniki w ukła¬ 
dzie podwójnej gwiazdy Pratt Whitney 
R-1830-62 o mocy 708 KW (950 KM). 
Rozpoczęły one służbę w lipcu 1934 


roku. Używane były do zwiadu roto 
graficznego ratownictwa, kierowania 
ogniem artylerii i jako s-ty sanitarne. 

Kolejną partię samolotów, wyposa¬ 
żonych w 9-cylindrowe silniki (poje¬ 
dyncza gwiazda) Wright R-1820-C02 
cylindrowe, dostarczono dla służby 
ochrony wybrzeży (Coast Guard). 
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SAMOLOT 

WODNO 

LADOWY 

GRUMMAN 


Dwupłatowa amfibia została 
skonstruowana w zakładach 
Gumman Aircraft Eugineriag Cor¬ 
poration. W 1929 roku inżynierowie 
tej wytwórni opracowali pływak z wy¬ 
ciąganym podwoziem kołowym, na 
bazie którego powstała amfibia XIF-1. 

Samolot ten został oblatany 4 maja 
1933 roku. Napędzany był gwiazdo¬ 
wym silnikiem Pratt-Whitney R-1535- 


12 modelarz 























PUCHAR 

ŚWIATA w klasach 

modeli 

swobodnie latających 


Ubiegłoroczny „Puchar Świata” 
zakończył się pełnym sukcesem 
i wywołał duże zainteresowanie 
wśród zawodników i organizato¬ 
rów na całym świecie. Obok wzrostu 
rangi imprezy miłą wiadomością jest 
to, że dzięki staraniom znanego za¬ 
wodnika Petera AHnutta Lord Thom¬ 
son z Kanady ufundował trzy nagrody, 
po jednej dla każdej klasy. Planuje się 
wręczenie ich ubiegłorocznym zwy¬ 
cięzcom na Plenarnym'Posiedzeniu 
CIAM w Paryżu, w marcu 1989 roku. 
Nagrody są przechodnie i przekazy¬ 
wane będą co roku nowym zwycięz¬ 
com. 

Dla przypomnienia nałeży po¬ 
dać, że każdy z zawodników może 
startować w dowolnej ilości otwar¬ 
tych zawodów międzynarodowych 
FAI zaliczanych do „Pucharu Świa¬ 
ta”. Przy czym każde państwo euro¬ 


pejskie może zorganizować jedne 
zawody zaliczane do Pucharu, a nie¬ 
europejskie 2 imprezy. Klasyfikację 
przeprowadza się w oparciu o najlep¬ 
sze wyniki uzyskane w maksimum 
trzech zawodach wg zasad: za miej¬ 
sce I - 25 pkt., 2-15 pkt., 3-10 pkt„ 
4—10 pkt., 5—9 pkt... 14—1 pkt. 

Do „Pucharu świata” w 1988 ro¬ 
ku zaliczonych było 10 zawodów 
(o 2 mniej niż w 1987 r.). Zostały 
one rozegrane w USA (2), Norwegii, 
Australii, Holandii, Szwecji, Francji. 
Jugosławii, RFN i na Węgrzech. Łą¬ 
cznie w trzech klasach sklasyfikowa¬ 
no 285 zawodników, w tym w kl. FI A 
- 111, FI B - 106 i w FIC - 78 za¬ 
wodników. W kl. FI A i FI B startowali 
zawodnicy z 19 państw, a w kl. FIC 
z 15 państw. Najwięcej zawodników 
startowało z USA — 59, Jugosławii — 
39, RFN — 32, Australii — 29, Szwecji 


MODELS J^KIET RADIOSTEI^OWANYCH 


W dniach 2—10.09.88 r. we wło¬ 
skim mieście Gorizja położonym 
na granicy z Jugosławią rozegrano 
10 jubileuszowe mistrzostwa 
świata w klasie makiet radiostero- 
wanych F4C. Dó walki o medale 
przystąpiło 41 zawodników z 14 
państw Wystartowała też nasza re¬ 
prezentacja w składzie: Roman Pie¬ 
trzyk z Aer. Śląskiego z modeiem Zli- 
na 50L, Janusz Rumiński z Torunia 
z modelem Udet Ul 2 Flamingo oraz 
Marek Dąbrowski z Aer. Płockiego z 
modelem Bucker 133 C Jungmeister 
Ekipą kierował Stefan Ogorzałek, 
a trenerem był Paweł Włodarczyk. 

Startujące w zawodach modele 
prezentowały niemal pełny prze¬ 
krój rozwoju lotnictwa od pierwszej 
dekady XX w. do lat ostatnich. Ta 
dość droga i niejako elitarna klasa 
modeli systematycznie się rozwija i 
jest jedną z najbardziej widowisko¬ 
wych dyscyplin modelarstwa lotni¬ 
czego. 

Na ostateczną ocenę w zawodach 
składa się suma punktów z oceny sta¬ 
tycznej oraz średnia z dwóch lep¬ 
szych lotów (wykonuje się trzy). 

Ocena statyczna uwzględnia m.in. 
wierność odwzorowania oryginału, 


dokładność wykonania, wyposażenia, 
stopień mechanizacji, „starość", kolo¬ 
rystykę. Dla udokumentowania tych 
czynników zawodnicy przedstawiają 
tzw. dokumentację pierwowzoru 
w postaci planów, zdjęć, rysunków. 
Zakres przedstawionej dokumentacji 
ma niewątpliwy wpływ na oceny sę¬ 
dziów Czołowi zawodnicy prezento¬ 
wali komisji dokumentację skomple¬ 
towaną w specjalnych albumach. 

Z kolei ocena lotu obejmuje tzw. 
realizm lotu, różne ewolucje i figury — 
takie jak start, lądowanie, ósemki 
w poziomie oraz figury akrobacyjne, 
jeżeli samolot takowe wykonywał. 

Oceny dokonuje 5 sędziów, a do 
klasyfikacji odrzuca się ocenę naj¬ 
wyższą i najniższą. 

Zawody sprawnie zorganizowa¬ 
ne stały na bardzo wysokim po¬ 
ziomie sportowym, a niektóre loty 
zapierały wprost dech w piersiach, 
jak chociażby zwycięskie loty odrzu¬ 
towca F15c EAGLE mistrza świata, 
Belga Avondsa Philipa. Wywalczył ten 
tytuł wykonując punktowany ostatni 
iot w zawodach mniej więcej od po¬ 
łowy na jednym tylko pracującym sil¬ 
niku. Drugi odmówił posłuszeństwa. 

Nasza młoda eksperymentalnie 



Jarosław Zieliński z Aeroklubu Szczecińskiego 


- 24. Wielkiej Brytanii - 21 i dalej 
z Holandii — 12. Danii — 10, Węgier — 
10. Finlandii — 9, Francji — 9, Nor¬ 
wegii — 8. Czechosłowacji — 6, Ka¬ 
nady — 6. Polski — 4, Austrii — 3, 
ZSRR — 3 i NRD — 1.225 zawodni¬ 


ków startowało w jednych zawodach, 
54 w dwóch, 14 w trzech i 2 zawodni¬ 
ków w czterech zawodach. 
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zestawiona ekipa wypadła na miarę 
aktualnie prezentowanych umie¬ 
jętności. Może Dąbrowski jedynie 
nieco poniżej swoich możliwości 


ł (nieudane loty). Wszystkim naszym 

zawodnikom jednak brak dostate¬ 
cznej ilości lotów treningowych. Skła¬ 
da się na to wiele przyczyn, w tym i 
sprzętowych. 

W 1990 r. ogramzatorem 11 Mi¬ 
strzostw Świata będzie Polska Czas 
więc zaczynać przygotowania organi¬ 
zatorskie i sportowe, ażeby na włas¬ 
nych „śmieciach" poprawić lokaty in¬ 
dywidualne i tegoroczne 11 miejsce 
ekipy. 

Techniczne omówienie modeli jest 
tematem tak obszernym, iż kwalifikuje 
się do oddzielnego opracowania. 

mgr inż. KAZIMIERZ ŁAPIŃSKI 



WYNIKI SPORTOWE 


INDYWIDUALNIE 

1. A vonds Philip — Belgia 
FI5c EAGLE 

2. Mc Dermott Pete — Anglia 
Airco DH 9A 

3. Merckenschlager Max — RFN 
Bristol Scout D 

4. Taylor Brian — Anglia 
D. H. Mosąuito 

5. Sauger Stephen — USA 
Aeronca Sedan 15AC 

6. Reeves Mick — Anglia 
Sopwith Camel FI 

31. Roman Pietrzyk 
34 Janusz Rumiński 
40. Marek Dąbrowski 

ZESPOŁOWO 

1. Anglia —10 173 

2. Belgia —9137 


loty 

stat. 

ogółem 

1884.85 

1955,5 

3640 

1754.9 

1880 

3634 

1865,3 

1509 

3374 

1634,15 

1710 

3344 

1574.47 

1690,5 

3264 

1519.15 

1062,07 

1236,4 

774,95 

1675.5 

1365.5 
986 

1246.5 

3194 

2427 

2222 

2021 

A 

3. RFN 

11 Polska 

-9009 

-6671 


MODELARZlO 
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SAMOLOT 

WODNO- 

LĄDOWY 

GRUMMAN 


OUCK 


Grummana: I2F-6 (I = amfibia, 

F = Grumman, L = Columbia). 

Columbia w roku 1943 wyprodu¬ 
kowała 13 samolotów I2F-6, w 1944 
wypuszczono 198, a w 1945 produk¬ 
cja została wstrzymana po wykonaniu 
dalszych 119, co podniosło ogólną 
liczbę wyprodukowanych samolotów 
do 645. 

Poza swoim zasadniczym przezna¬ 
czeniem DUCK był używany do holo¬ 
wania celów powietrznych, zwiadu fo¬ 
tograficznego i zwalczania okrętów 
podwodnych. 

Opis techniczny 

Dwumiejscowa, dwupłatowa, jed¬ 
nosilnikowa amfibia, konstrukcji cał¬ 
kowicie metalowej. 

Płaty — prostokątne z zaokrąglo¬ 
nymi końcówkami, dwudźwigarowe, 
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Nosiły one oznaczenie JF-2 i numery 
seryjne V-135-148. 

Osiem samolotów zakupiła Argen¬ 
tyna. Wytwórnia stale ulepszała i roz¬ 
wijała swój podstawowy projekt. Sa¬ 
molot zostaj przystosowany do startu i 
lądowania na pokładach lotniskow¬ 
ców. 

W tym celu wyposażono go w hak 
do lądowania i zaczepy katapultowe 
Był on nieco cięższy i nosił oznacze¬ 
nie I2F-1, stał się później popularny 
pod nazwą DUCK (Kaczka). Wersja ta 
została oblatana 25 lipca 1935 r. Ma¬ 
rynarka Wojenna USA zamówiła ko¬ 
leiną partię samolotów tej wersji. Mógł 
on zabierać dodatkowo dwie osoby w 
dolnym przedziale. 

Zakłady dostarczyły 29 samolotów 
I2F-1 (numery seryjne 0162-0190) 
i 30 maszyn I2F-2 (nr seryjne 
0780-0794 i 1195-1209). 

J2F-2 miała być pierwszą uzbro¬ 
joną wersją dia US Marinę Corps 
chociaż nie był to pierwszy wariant 
podstawowej konstrukcji, który miał 


uzbrojenie na samym pokładzie. Sa¬ 
moloty dostarczone Argentynie wy¬ 
posażone były w ruchomy karabin 
maszynowy zamontowany w tylnej 
kabinie 

I2F-2 uzbrojony był w jeden stały 
zsynchronizowany karabin maszyno¬ 
wy i ruchomy k.m. kal. 7,7 mm 
obserwatora. 

Kolejne) wersji, oznaczonej I2F-3, 
zbudowano tylko 20 egzemplarzy, a 
I2F-4 36 

Zakłady Grumman po zrealizowa-/ 
mu kolejnego kontraktu na 144 samo¬ 
loty w wersji I2F-5 (69 samolotów w 
1941 . 75 w 1942 roku) zaprzestały 
produkcji tego samolotu, mimo że ko¬ 
lejne zamówienie opiewało na 350 
samolotów I2F-5. 

Ponieważ zakłady Grumman pra¬ 
cowały na pełnych obrotach przy 
produkcji bojowych samolotów dla 
US Navy, realizację tego kontraktu 
zlecono sąsiedniej firmie Columbia 
Aircraft Corporation mieszczącej się 
w Va!ley Stream. 

Według oficjalnego systemu 
oznaczeń samoloty te winny nosić 
już inne oznaczenie (IL-1), jednak 
do tego nie doszło i samoloty 
produkowane w firmie Columbia 
zachowały ciągłość oznaczeń 


konstrukcji metalowej, pokryte do 
przedniego dźwigara blachą, pozo- 


pokryte płótnem na wszystkich czte¬ 
rech skrzydłach. 

Kadłub — konstrukcji półskorupo- 
wej, całkowicie metalowy, połączony 
w jedną całość z centralnym jednore- 
danowym pływakiem. Kabiny załogi 
pilota i obserwatora — Strzelca po¬ 
kładowego usytuowane były jedna za 
drugą, pod oszkloną osłoną na grzbie¬ 
cie kadłuba. W przejściu kdałub- 
- pływak było dość miejsca na 
ustawienie dwóch foteli obok siebie 
dla dwóch osób lub na nosze. 

Usterzenie — klasyczne, konstrukcji 
metalowej, usztywnione zastrzałem, 
stery wyposażone w klapki wyważa¬ 
jące, pokryte płótnem. 

Podwozie — oprócz podwozia złożo¬ 
nego z centralnego redanowego pły¬ 
waka i dwóch niewielkich bezstop- 
niowych pływaków wspornikowych 
pod końcami dolnego płata, samolot 
był wyposażony w podwozie kołowe. 

Koła główne wciągane były w locie 
w boki centralnego pływaka tak, że 
koła zamykały własne wnęki. Kółko 
ogonowe umieszczone było na końcu 
pływaka głównego, osłonięte sterem 
wodnym. Pod tylną częścią kadłuba 
zawieszono hak do hamowania przez 
zaczepienie o liny przeciągnięte w 
poprzek pokładu lotniskowca. 

Napęd — do napędu stosowano róż¬ 
ne silniki gwiazdowe. I2F-5 wyposa¬ 
żony był w 9-cylindrowy silnik gwiaz¬ 
dowy Wrighr (R-1820-50Cyclane o 
mocy 708 KW (950 KM). Natomiast 
I2F-6 napędzany był silnikiem Wright 
1820-54 o mocy 782 KW (1050 KM). 
Śmigło trzypłatowe, metalowe, na¬ 
stawiane w locie. 

Uzbrojenie — I2F-5 uzbrojony był w 
1 karabin maszynowy, zsynchronizo¬ 
wany z obrotami śmigła Brawning kal. 
7,7 mm z zapasem 600 naboi, 2 bom¬ 
by pod skrzydłami o masie 45 kg każ¬ 
da, a I2F-6 w 2 bomby o masie 45 kg 
każda lub 2 bomby głębinowe o ma¬ 
sie 150 kg każda. 

Z. LURANC 


nakowej rozpiętości usztywnione roz- 
pórkami w kształcie „N" i cięgnami. 
Lotki metalowe o dużej rozpiętości, 

■ 

DANE TECHNICZNE l2F5 

I2F-6 

Rozpiętość 

11 887 mm 

11 887 mm 

Długość 

10 363 mm 

10 363 mm 

Wysokość 

4597 mm 

4597 mm 

Powierzchnia nośna 

37.996 m 2 

37.996 m 2 

Wznios skrzydła 

3° 

3° 

Rozstaw kół podwozia 

2438 mm 

2438 mm 

Cięcina skrzydła 

1753 mm 

1753 mm 

Masa własna 

2243 kg 

2469 kg 

Masa w locie 

3015 kg 

3307 kg 

Masa max w locie 

__ 

3522 kg 

Prędkość maksymalna przy ziemi 

282 km/h 

283 km/h 

Prędkość maksymalna na H = 4300 m 

306 km/h 

305 km/h 

” maks. przelotowa 

240 km/h 

249 km/h 

” ekonomiczna 

_ 

170 km/h 

" lądowania 

97 km/h 

98 km/h 

M wznoszenia 

7,6 m/sek 

6,7 m/sek 

Zasięg normalny 

1250 km 

1360 km 

Pułap praktyczny 

6100 m 

8100 m 


model arz 
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POMIESZCZENIA NA POKŁADZIE 



WYMIARY GŁÓWNE 


DŁUGOŚĆ CAŁKOWITA 

Lc 

= 

21,20 m 

DŁUGOŚĆ MIEDZY PIONAMI 

LPP 

m 

16,655 m 

SZEROKOŚĆ 

CAŁKOWITA 

Bc 

- 

4,52 m 

SZEROKOŚĆ 

KONSTRUKCYJNA 

Bk 


4'tOm 

WYSOKOŚĆ 

BOCZNA 0 

H 

= 

1,30 m 

ZANURZENIE 

KONSTRUKCYJNE 

Tk 

= 

0.75 m 


BURTA 




OPŁYWKA fi 20 
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Obowiązujące od 1988 r. przepisy 
pomiarowe modelu żaglowego klasy 
M ustanawiają, że podstawowym 
kształtem foka i grota musi być 
trójkąt. 

Wprowadzają stosunkowo skomp¬ 
likowany rysunek żagli, który określa 
dopuszczalne szerokości w 1 /4,1 /2 
i 3/4 długości tylnych lików. Odrębny 
ustęp przepisów wyjaśnia, iż te punk¬ 
ty pomiarowe powstają w wyniku 
podziału tylnego liku 
na cztery równe części. Sezon 1988 r. 
wykazał, że zarówno sam rysunek 
żagli jak i późniejsze pomiary wywo¬ 
łują nieporozumienia, gdyż większość 
zainteresowanych dzieli na cztery* 
części nie rzeczywisty, lecz hipotety¬ 
czny lik, tj. linię łączącą róg szotowy 
z rogiem zewnętrznym głowicy (patrz 
rys. 1). Przy prawidłowej i precyzyj¬ 
nej kontroli żagle w ten sposób wy¬ 
konane muszą oczywiście zostać 
zdyskwalifikowane. 

Rysunek 2 ilustruje etapy prakty¬ 
cznego konstruowania żagla na 
przykładzie grota. 

I. Najpierw rysujemy, zgodnie z 
wymiarami, podstawowy trójkąt ża¬ 
gla, poszerzając go na przednim liku 
o strzałkę ugięcia masztu i ewentual¬ 
nie o naddatek na zakładane wyb¬ 
rzuszenie. Następnie dzielimy przedni 
lik na dwie równe części (2 x 1 /2A) i 
z uzyskanego punktu 0 wyprowa¬ 
dzamy prostopadłą aż do przecięcia 
z tylnym bokiem trójkąta. Z kolei z 


uzyskanego punktu P wyprowadza¬ 
my na zewnątrz prostopadłą. Obli¬ 
czamy 1 /2B + 7,2 cm i uzyskaną 
wielkość, mierzoną od rzeczywistego 
liku przedniego, odkładamy na tej 
prostopadłej. Wyznaczony punkt K 
jest środkiem rzeczywistego liku tyl¬ 
nego. Łączymy go z wierzchołkami 
rogu szotowego i fałowego. 

II. W analogiczny sposób wyzna¬ 
cza się punkty podziału tylnego liku 
w 1 /4 i 3/4 jego długości Przez uzy¬ 
skane punkty należy wyprowadzić 
'półproste z punktu K. 

III. W rogu fałowym, prostopadle 
do przedniego liku odkładamy odci¬ 
nek nie przekraczający 1,9 cm. na¬ 
stępnie przy pomocy szablonu od¬ 
cinka koła o promieniu 90,0 cm z tyl¬ 
nego rogu uzyskanej głowicy i z rogu 
szotowego rysujemy łuki zbieżne z 
półprostymi (patrz rysunek). Ewen¬ 
tualne zaokrąglenie dolnego liku, któ¬ 
rego wysokość nie może przekra¬ 
czać 2,5 cm, rysujemy jako równo¬ 
mierną krzywą. 

W opisany sposób rysujemy rów¬ 
nież fok, przy czym maksymalne sze¬ 
rokości w 1/4,1/2 i 3/4 długości 
tylnego liku wynoszą odpowiednio 
3/4R 4- 5,5 cm, 1 /2R 4- 6,0 cm, 
gdzie R stanowi szerokość foka, wyp¬ 
rowadzoną z wierzchołka rogu szo¬ 
towego prostopadle do przedniego li¬ 
ku, Wysokość zaokrąglenia dolnego 
liku jest analogiczna jak w grocie. 
Ponieważ rysowanie żagli jest dość 
skomplikowane i konieczne jest ry- 


Rys. 2 

































sowanie wielu linii pomocniczych, op¬ 
łaca się najpierw przygotować od¬ 
powiednie szablony z papieru pako¬ 
wego. 

Pomiary kontrolne żagli przepro¬ 
wadza się zgodnie ze sposobem ich 
konstruowania. Bardzo prosty spo¬ 
sób kontroli jednakowego podziału 
tylnego liku ilustruje rysunek 3. Ża¬ 
giel zawieszamy na okrągłym drążku 
w połowie liku. Punkty podziału 1 /4 i 
3/4 powinny się pokrywać. W celu 
ułatwienia kontroli prawidłowości ry¬ 
sunku żagli zawodnik winien zamar- 
kować na nich (np. ołówkiem) punkty 
kontrolne. Przy zac^waniu poda¬ 
nych wymiai <zchnię pomia¬ 

rową oblicza Si- r j sumę po¬ 
wierzchni trójkątów podstawowych 
obu żagli, natomiast w przypadku 
przekroczenia dopuszczalnych sze¬ 
rokości maksymalnych — do po¬ 
wierzchni podstawowej dodaje się jej 
przyrost obliczony według wzorów: 


Grot 


A x (2x + y + 2z) 
6 


Fok 


Q x (2x 4- y -t- 2z) 
6 


gdzie: A — przedni lik grota 
Q — przedni lik foka 
x — przekroczenie szero¬ 
kości w 1/4 długości tyl¬ 
nego liku 

y — przekroczenie szero¬ 
kości w 1/2 długości tyl¬ 
nego liku 

z — przekroczenie szero¬ 
kości w 3/4 długości tyl¬ 
nego liku 


K. DZIĘCIELSKI 


Fot. Wł. SPIONEK 
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AKTUALNOŚCI 


MODELARSTWA 
LOTNICZEGO 
I KOSMICZNEGO 




bów regionalnych ogniwa terenowe 
resortu edukacji narodowej ZHP, 
spółdzielczości mieszkaniowej i spo¬ 
żywców „Społem", CSH oraz inne 
organizacje i instytucje. Zawody mo¬ 
gą być eliminacjami do XV Harcer¬ 
skiego Turnieju Drużyn Lotniczych 
„lkar-89" i XXIV Centralnych Zawo¬ 
dów Modeli Latających Spółdziel¬ 
czości Mieszkaniowej. 

XV Harcerski 
Turniej Drużyn 
Lotniczych „lkar-89” 
pod patronatem GK ZHP i Aeroklubu 
PRL przeprowadzi 10—11.06. Chorą¬ 
giew ZHP w Bielsku-Białej przy 
udziale Aer. Bielsko-Bialskiego. W 
imprezie uczestniczyć będą ekipy 
drużyn harcerskich i klubów lotni¬ 
czych (po 3 młodzików i 3 juniorów) 
zgłoszone bezpośrednio do organiza¬ 
torów. Zawody zostaną rozegrane w 
oparciu o regulamin rozpowszech¬ 
niony we wszystkich chorągwiach 
ZHP przez Główną Kwaterę ZHP 

XXIV Centralne 
Zawody Modeli Lata¬ 
jących Spółdzielczości 

Mieszkaniowej dla Młodzików pod 
patronatem CZSBM i Aer. PRL przep¬ 
rowadzi 16—18.06. Spółdzielnia 
Mieszkaniowa w Lesznie przy udziale 
CWL i Aer. Leszczyńskiego. W im¬ 
prezie uczestniczyć będą 4-osobowe 
ekipy wyłowione podczas organizo¬ 
wanych przez WZSBM i aerokluby 
regionalne zawodów wojewódzkich 
lub podczas rozgrywania zawodów 


„Młodzi Modelarze-lotnicy na start". 
Zawody zostaną rozegrane w opar¬ 
ciu o regulamin, który zostanie roz- 
powszeczniony we wszystkich aero¬ 
klubach i spółdzielniach mieszkanio¬ 
wych przez CZSBM i APRL na po¬ 
czątku 1989 r. 

III Centralne 
Zawody Modeli Śmi¬ 
głowców Zdalnie 
Sterowanych 

przeprowadzi 16—18.06. Aer. Ziemi 
Piotrkowskiej. Zawodnicy zostaną 
zakwalifikowani przez organizatora 
na zasadzie zgłoszeń przesłanych 
przez aerokluby regionalne do końca 
maja. 

II Centralne 
Zawody z Napędem 
Elektrycznym 

przeprowadzi 29—30.04. Aer. Biel¬ 
sko-Bialski. Zawodnicy zostaną za¬ 
kwalifikowani przez organizatora na 
zasadzie zgłoszeń przesłanych przez 
aerokluby do 15 czerwca. 

I Centralne Zawody 
Makiet „Gigant” 

przeprowadzi 3 czerwca Aer. Kra¬ 
kowski Zawodnicy zostaną zakwali¬ 
fikowani przez organizatora na zasa¬ 
dza zgłoszeń przesłanych przez ae¬ 
rokluby regionalne do 1 5 sierpnia. 


XXVII Centralne 
Zawody Latawców 

przeprowadzi 14—15.10. pod patro¬ 
natem CZSS „Społem " i Aeroklubu 
PRL PSS „Społem" w Radomiu i Aer 
Radomski. Zawody centralne zosta¬ 
ną poprzedzone zawodami woje¬ 
wódzkimi. które zorganizują PSS 
.Społem " przy współudziale aeroklu¬ 
bów regionalnych 30 września lub 1, 
7 lub 8 października. Eliminacjami do 
zawodów wojewódzkich są zawody 
na szczeblu PSS „Społem", w organi¬ 
zacji których biorą udział wszystkie 
aerokluby regionalne Terminy zawo¬ 
dów ustalone są na dzień 23, 24, 30 
września lub 1 października. 

* Prawo udziału bez eliminacji w mi¬ 
strzostwach Polski mają tylko człon¬ 
kowie kadry narodowej w swojej gru¬ 
pie wiekowej; 

* Warunkiem udziału w zawodach 
jest posiadanie ważnej licencji spor¬ 
towej; 

* Od roku 1989 zgodnie z nowym 
programem obowiązuje wiek młodzi¬ 
ków do lat 17, a juniorów do 21. 

* Tytuły mistrza i wicemistrzów Pol¬ 
ski będą nadawane tylko w klasach 
modeli, w których sklasyfikowanych 
zostało w zawodach eliminacyjnych 
lub półfinałach mistrzostw Polski mi¬ 
nimum tylu zawodników, ile wynosi 
limit dopuszczonych do udziału w 
mistrzostwach. 

* Zawody dla młodzików odbywać 
się będą w oparciu o regulamin zam¬ 
ieszczony w nowym „Programie szko¬ 
lenia młodzików i juniorów w mode¬ 
larstwie lotniczym i kosmicznym", 
który został rozpowszechniony we 
wszystkich aeroklubach regional¬ 
nych, modelarskich i klubach. Wnie¬ 
siona została zmiana w regulaminie 
modeli rakiet S3A dotycząca średni¬ 
cy kadłuba wg decyzji FĄI minimum 
30 mm, długości minimum 350 mm 
(PAW) 
















































Zgodnie z planem Mistrzostwa 
Świata klas Cl—C4 Navlga-89 ma¬ 
ją się odbyć w dniach 
17—27.03.1989 r. w Berlinie w 
NRD. 

Na miejsce imprezy wybrano naj¬ 
bardziej reprezentacyjny punkt stoli¬ 
cy NRD, mianowicie sale wystawowe 
przy wieży telewizyjnej, zbudowanej 
w samym centrum miasta, tuż przy 
słynnym Aleksander Platz (handlo¬ 
wym centrum Berlina) i przy dworcu 
kolejowym o tej samej nazwie. Po¬ 
myślano o jak największej liczbie 
zwiedzających. Wstęp, jak zwykle na 
tego rodzaju imprezy, jest płatny. 
Organizatorzy liczą, że poniesione 
koszty, zwrócą się z nawiązką. 

Mistrzostwa z udziałem 
modelarzy Związku 
Radzieckiego 

Mostrzostwa świata w tej konku¬ 
rencji organizowane były już czterok¬ 
rotnie: Jablonec — CSRS — 1981 r„ 
Liego — Belgia — 1983 r„ Rastatt — 
RFN — 1985 r„ i Rouen — Francja 
— 1987 r. Wprawdzie impreza ta ma 
znaczenie dłuższe tradycje, ale 
przedtem przeprowadzano ją jako 
mistrzostwa Europy. 

Dotychczas nie brali w niej udziału 
modelarze ze Związku Radzieckiego. 
W 1989 r. mają wystąpić po raz pier¬ 
wszy. W tym celu w poszczególnych 
republikach organizowane są kon¬ 
kursy modeli klas Cl —C4, aby wy¬ 
brać najlepsze. W tym też celu na 
początku 1989 r. będą zorganizowa¬ 
ne Wszechzwiązkowe Mistrzostwa 
ZSRR Modeli Redukcyjnych Statków 
i Okrętów klas Cl —C4. Przybędzie 
więc jeszcze jeden poważny potentat 
do medalowych miejsc. 

Na załączonych zdjęciach 
przedstawiamy kilka modeli z innych 
tego rodzaju imprez, aby zapoznać 
naszych czytelników z różnymi moż¬ 
liwościami wykonawczymi Co przy¬ 
wiozą na tegoroczne mistrzostwa 
świata, jeszcze nie wiadomo. Należy 
się jednak spodziewać, że będą to 
modele wykonane na najwyższym 
technicznym poziomie, zasługujące 
na najwyższe oceny. 

Dla wielu modelarzy będzie to ko¬ 
lejna wspaniała okazja do zapozna¬ 
nia się z dorobkiem innych modela¬ 
rzy, możliwość wzajemnej wymiany 
doświadczeń oraz lekcja poglądowa: 
co, kto i jak robi. 

Cl, którzy interesują się budową 
modeli tych klas i mają możliwość 
przyjazdu w czasie trwania mi¬ 
strzostw do Berlina, powinni już 
czynić przygotowaia w tym kierunku. 
Taka okazja nie powtórzy się w naj¬ 
bliższych latach. (J. M.) 


Fot. arch. M. 
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Aktualny mistrz świata w klasie FSR-6,5 
Bo Zhao ze swoim zwycięskim modelem. 




NOWINKI 
TECHNICZNE 
MISTRZOSTW 
>WIATA 




Model zdobywcy I miejsca w klasie FSR-3,5 seniorów Anglika Davida Mariesa. 


Jako uczestnik V Mistrzostw Świa¬ 
ta Modeli Pływających Klasy FSR w 
Poczdamie w dniach 2-—10.08.1988 
r. chciałbym się podzielić swoimi 
spostrzeżeniami z tych mistrzostw. 

StaraniStm Związku Modelarzy Ok¬ 
rętowych GST zostały wzorowo 
przeprowadzone w oparciu o naj¬ 
nowsze przepisy NAVIGA, a rozegra¬ 
ne na akwenie, położonym w cen¬ 
trum Poczdamu. Wszystkie biegi pół¬ 
finałowe i finałowe zostały rozegrane 
zgodnie z wcześniej podanym har¬ 
monogramem czasowym, co umoż¬ 
liwiło sprawne przeprowadzenie imp¬ 
rezy. 

Zawodnicy poszczególnych bie¬ 
gów półfinałowych wywoływani byli 
na 10 minut przed swoim startem, na 
tak zwane stanowisko pomocnicze, 
gdzie jeden z sędziów sprawdzał listę 
zawodników, ich karty ewidecyjne, 
modele, kwarce oraz numery starto¬ 
we. To wszystko pomagało w tym. 
aby po wcześniejszym ukończeniu 
poprzedniego biegu można było udać 
się na swoje stanowisko startowe. Tu 
chciałbym zwrócić uwagę na nowy 
przepis mówiący o tym, że w trakcie 
grzania silników nie można wkładać 
do wody modeli. Regulacja silników 
odbywa się tylko na pomoście. Spra¬ 
wnie działająca tablica świetlna 
umożliwiła zawodnikom sprawdzanie 
ilości okrążeń i porównanie z innymi. 
Pomiar głośności pracy silników od¬ 
bywał się metodą optyczną (cyfrową) 
i graficzną. Ta ostatnia w szczegól¬ 
ności stanowiła wierną dokumenta¬ 
cję mistrzostw na wypadek prote¬ 
stów. Modele były dobrze wyciszone, 
co potwierdza fakt tylko jednej dys¬ 
kwalifikacji za przekroczenie głoś¬ 
ności. Modele wyławiane były ło¬ 
dziami wyposażonymi w silniki elek¬ 
tryczne, śruby napędowe tych łodzi, 
głęboko zanurzone, nie powodowały 
dużej fali. 


Konstrukcja 

modeli 

Ze względu na budowę modeli w 
poszczególnych klasach FSR 3.5. 

6,5; 15 można je podzielić na dwie 
grupy: 

1) modele zaprojektowane przez 
samych modelarzy, 

2) modele fabrycznych firm mode- 
larskich specjalizujących się w 
produkcji modeli różnych klas, co 
wiąże się z ich wysoką ceną. 

Kadłuby wykonane były z włókien 
szklanych, w powiązaniu na prze¬ 
mian z włóknem węglowym lub kew- 
larem oraz pianką poliuretanową 
grubości od 3 do 8 mm. Sylwetki 
modeli też były różne. Część modeli 
szczelnie zamknięta, to typ mający 
na celu wyciszenie silnika, ochronę 
przed dostaniem się wody jak i 
ochronę rury rezonansowej przed ko¬ 
lizją. Wielu zawodników używało do¬ 


datkowych mechanizmów dojstero- 
wania klap rufowych, by poprawić 
stabilność modeli na fali. 

Zawodnicy chińscy w swoich mo¬ 
delach mieli wały pędne wklejane z 
osi od 8 do 12 mm. 

Wielu zawodników nie stosowało 
ciśnienia z rury rezonansowej (nie 
stosując również pomp paliwowych), 
co wiąże się z budową jednolitego 
zbiornika paliwowego (a nie jak do tej 
pory dwóch zbiorników paliwowych) i 
przepompowaniem paliwa przy po¬ 
mocy ciśnienia. Wszyscy zawodnicy 
używali regulatorów paliwa sterowa¬ 
nych mechnizmem wykonawczym. 

Wyposażenie 

modeli 

Zawodnicy używali śrub ze stopów 
aluminiowych i stalowych, historią 
bowiem jest używanie śrub plastiko¬ 
wych. Przwaźająca większość śrub 


to śruby firm modelarskich: MOCOM. 
AMPS. ROSSI, stanowiące niejed¬ 
nokrotnie dla zawodników materiał 
wyjściowy. Przykład: znany zawodnik 
ekipy Związku Radzieckiego Genadij 
Kalistratow jako wzór stosował śruby 
Rossi. Wykonywał je własnoręcznie, 
ze stopów stalowych, o bardzo cien¬ 
kich łopatkach. Śruba taka w mo¬ 
mencie kolizji nie pękała, nie łamała 
się, lecz wyginała się. 

Coraz mniej zawodników w klasie 
FSR stosuje wały pędne giętkie. Tłu¬ 
maczy się to brakiem wytrzymałości 
samego wału, jak i brakiem odpo¬ 
wiedniego smarowania w ciągu 30- 
-minutowego biegu. Wały pędne o 0 
4 i 5 mm są wykonane z twardych, a 
zarazem elastycznych stali, szlifowa¬ 
ne, podparte w przedziale silnikowym 
na łożysku kulkowym (dotyczy klas 
FSR-6, 5; 15), z tyłu podpartym na 
panewkach z brązu lub teflonu grafi¬ 
towego. W modelach z silnikami o 
pojemności 3,5 mm 3 wał podparty z 
obu stron na panewkach teflono¬ 
wych, celem uzyskania jak najmniej¬ 
szych strat mocy silnika. W celu wy¬ 
ciszenia modelu zawodnicy stosował 
sprzęgła z wkładkami gumowymi lub 
z tworzyw sztucznych. W przypadku 
stosowania sprzęgieł kulkowych lub 
sprzęgieł z przetyczkami łożysko, na 
którym osadzona była część sprzęg¬ 
ła i wału pędnego, znajdowało się w 
gumowej obsadzie. Przyczyniło się to 
do odizolowana drgań przenoszo¬ 
nych na kadłub modelu. 

Łoża silników również mocowane 
w gumowych obsadach. 

Silniki. 

Rury 

rezonansowe. 

W klasie FSR 3, 5 i 15 dominowały 
silniki firmy Rossi. Silniki te o wyso¬ 
kich mocach i obrotach przewyższały 
swoimi parametrami inne silniki, jak: 
OPS, PICCO, CMB, MOKI. 

W klasie FSR-6,5 zawodnicy uży¬ 
wali praktycznie silniki dówch firm: 
OPS i PICCO. Dużą część stanowiły 
silniki — samoróbki. Dotyczyło to 
także klasy FSR-3,5 i 6,5 zawodników 
głównie ze Związku Radzieckiego i 
Bułgarii. 

Najlepszymi świecami żarowymi 
do silników były świece włoskiej fir¬ 
my Rossi, w numeracji od 3 do 8. 

W celu wykorzystania maksymal¬ 
nych mocy silnika w klasach FSR-3,5 
i 6,5 silniki wyposażono w przekład¬ 
nie zębate, o zębach prostych lub 
skośnych, o module 1, w kompozycji 
koło zębate na silniku wykonane ze 
stali lub mosiądzu, dolne koło zębate 
z tworzywa sztucznego, łożyskowane 
w dwóch miejscach oddalonych od 
siebie. 

Przeważająca większość zawod¬ 
ników używała rury rezonansowe firm 
Rossi i Picco. Charakteryzują się 
one wysoko jakościowowym materia¬ 
łem odpornym na wysokie tempera¬ 
tury, jak i samą konstrukcją, umożli¬ 
wiającą wraz z silnikiem uzyskiwanie 
wysokich osiągów. Używano równiż 
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W dniach 26—27 listopada 1988 r. w Spółdzielczym Domu Kultury „Korelat-2" Spółdzielni 
Mieszkaniowej „Zacisze " w Oleśnicy odbył się VI Ogólnopolski Konkurs Kartonowych Modeli 
Redukcyjnych. Deklarację uczestnictwa w nim zgłosiło 236 zawodników, natomiast startowa¬ 
ło 299, 223 z nich reprezentowało 50 klubów i modelarni polskich, 31 — kluby z CSRS i 
ZSRR, pozostali zawodnicy startowali indywidualnie. 


1 f| OGÓLNOPOLSKI 

VI Konkurs 


KARTONOWYCH 
MODELI REDUKCYJNYCH 


Podniósł się poziom wykonawstwa mode¬ 
li, a mimo ograniczeń liczb‘y przyjmowanych 
modeli zwiększyła się znacznie (z 219 na 
299) ilość modeli. W roku bieżącym zrezyg 
nowano z klasy mikromodeli na rzecz utwo • 
rżenia klasy rakiet i pojazdów kosmicznych 
Sędzią głównym legorocznego konkursu 
był jak zawsze mgr inż. Jerzy Litwin z Gdam 
: e ska. Modele oceniało 18 sędziów Oprócz 
Spółdzielczego Domu Kultury „Korelat-2 w 
Oleśnicy współorganizatorami konkursu by 
li: Centralny Związek Spółdzielni Budów 
* nictwa Mieszkaniowego, Zarząd Główny i 
Wojewódzki LOK, Urząd Wojewódzki we 
Wrocławiu, Dolnośląska DOKP, ZNTK 
, Oleśnica oraz Warszawski Klub Modelarzy 
Kolejowych, dzięki pomocy którego (jego 
dofinansowaniu i apelom do instytucji kole¬ 
jowych o pomoc) udało się przeprowadzić 
' tegoroczny konkurs pomimo kłopotów fi¬ 
nansowych 

Fundatorami nagróa byli ponadto- oddział 
wrocławski Centralnej Składnicy Harcer¬ 
skiej, Wydawnictwa Komunikacji i Łącznoś¬ 
ci, redakcja „Morza ", redakcja „Sygnałów", 
redakcja „Skrzydlatej Polski". 

Wyniki w poszczególnych klasach. 

I. SAMOLOTY 

Klasa As (do 12 lat) - 25 modeli 

1. Cezary Gruszczyński Tomaszów Maz. 
„Helicat" — 66,5 pkt. 

2 Tomasz Klabisz Tomaszów Maz Me 109E 

- 58,5 pkt 

j 3. Agnieszka Krywienko Gdańsk PZL-130 

- 57 pkt. 

Klasa Bs (12—16 lat) - 55 modeli 

1 Piotr Krawczyk Tomaszów Maz P11 c — 83 
pkt. 

2. Jacek Wolund Tomaszów Maz. „Raiden" 

- 82,5 pkt 

3 Paweł Chmielnicki Kielce „Lancaster" — 
81 pkt 

Klasa Cs (powyżej 16 lat) — 24 
modele 

1 Vlastimil Barta Stochov CSRS ŁA-5FN — 
95 pkt 

; 2. Wojciech Pieniążek Wrocław Pile — 88,3 

I Pkt 

3 Tomasz Gawron Nowy Tomyśl „Karaś" — 
| 76 pkt. 


; II. POJAZDY 

Klasa 'Ap.—27 modeli 

1 Łukasz Nowak Twardogóra „Gen. Stuard" 
- 66 pkt. 

2. Patrycjusz Czarnecki Konin „SU-100" — 
58 pkt. 

3 Stanisław Svarc Cernosice CSRS 
„JCB-C3" — 56 pkt. 


Klasa Bp — 43 modele 

1 Rafał Fakadej Kłodzko „Elefant" — 68 pkt 

2 Edyta Lipińska Ostrzeszów „GAZ-69E" 
— 66 pkt 

3. Krystian Zeler Chojnów ISU-152 — 64 
pkt. 


Klasa Cp — 19 modeli 

1. Andrzej Jasiński Wrocław „Panzer IV" — 
98,5 pkt 

2. Jan Urbanowicz — Warszawa ISU-152 
— 81 pkt. 

3. Paweł Fakadej Kłodzko „PUMA" — 80 pkt. 


Ili. OKRĘTY 

Klasa Ao — 7 modeli 

1. Sebastian Szczepański Łódź ORP „Chart" 

- 87 pkt. 

2. Romuald Basiński Łódź ORP „Piorun" 

- 76,5 pkt. 

3. Jerzy Maik Łódź S-1 — 73,5 pkt. 

Klasa Bo — 44 modele 

1 Michał Bachmair Kladno ZSRR „Mark 
Twain" — 89,5 pkt. 

2. Rafał Wojciechowski Ostrzeszów „Soł- 
dek" — 86 pkt. 

3. Piotr Bok Tomaszów Maz. ORP „Warsza¬ 
wa" — 83,5 pkt. 

Klasa Co — 14 modeli 

1 Grzegorz Czarniak Bydgoszcz „Kosm. Ju¬ 
rij Gagarin" — 89 pkt. 

2. Dorota Górajek Łódź ORP „Piorun" — 
86 pkt. 

3. Włodzimierz Bochoń Żagań „Pilot 20" — 
82 pkt. 

IV. ŻAGLOWCE 


Klasa Az — 2 modele 

1 Arkadiusz Krysiak Koto „Censtitution" — 
66 pkt. 

2. Piotr Sobczak Oleśnica „Wodnik" — 31 
pkt. 

Klasa Bz — 17 modeli 

1 Marek Chuchla Kębłowo „Golden Hind" 

- 76 pkt. 

2. Piotr Urbański Aleksandrów Kuj. Koga 
Elbląska — 64 pkt. 

3. Igor Kuropatwa Gdańsk „Wodnik" — 63 
pkt. 

Klasa Cz — 5 modeli 

1. Janosz Mikicionek Chojnów „Opty" — 75 
•pkt 

2. Włodzimierz Grabowski Lidzbark Warm. 
„Victory" — 69 pkt 

3. Marek Krzemiński Skierniewice „Victory" 

- 48 pkt 


V. MODELE KOLEJOWE 

Klasa Ak — nieohsadzona 
Klasa Bn — 3 modele 

1 Krzysztof Miszczuk Wrocław OKz-32 
62 pkt. 

2 Grzegorz Kraiński Zielona Góra TKr 
55-1 - 59 pkt. 

3. Tomasz Mroczkowski Chojnów OKz-32 
— 50 pkt. 



Klasa Ck — nteobsadzona 

VI. RAKIETY I POJAZDY 

KOSMICZNE 

Klasa Ar + B — 4 modele 

1 Andrzej Sobczak Chojnów „Columbia" — 
45 pkt. 

2. Jarosław Czerwiński Płock „Meteor-1 

- 42 pkt. 

3. Darek Grabowski Boguszyce „Interkos- 
mos" — 28 pkt. 

Klasa Cr — 4 modele 

i Ladislav Jakubco Spisska Nova Ves 
CSRS „Saturn-5" — 90 pkt. 

2. Wojciech Krzywiński Płock „Sojuz-30" 

— 56,5 pkt. 

3. Jacek Czerwiński Płock „Sidewinder" 

- 48 pkt. 

Ponadto dla zdobywców trzech pier¬ 
wszych miejsc w każdej klasie przyznano 
nagrody specjalne, regulaminowe i poza- 
regulammowe: 

— dla najstarszego uczestnika konkursu 

— Lech Didyk z Krotoszyna (ur. 1926 r.>. 

— dla najmłodszego uczestnika kon¬ 
kursu — Aleksander Anioł (ur w 1982 r), 

— za najlepiej wykonany model samolo¬ 
tu używanego przez Polaków — Wojciech 
Pieniążek z Wrocławia, za P-llc, 

— za najlepiej wykonany model okrętu 
używanego przez Polaków — Sebastian 
Szczepański z Łodzi, za ORP „Chart", 

— za najlepiej wykonany model pojazdu 
używanego przez Polaków — Jan Urbano¬ 
wicz z Warszawy, za ISU-152, 

— za model, wybrany w plebiscycie pub¬ 


liczności — Andrzej Sobczak z Chojnowa, za 
..Columbię" na wyrzutni, 

— nagroda tygodnika „Sygnały" dla naj¬ 
młodszego modelarza kolejowego — 
Krzysztof Miszczal z Wrocławia. 

— nagroda tygodnika „Skrzydlata Pol¬ 
ska" dla najmłodszego modelarza lotnicze¬ 
go — Aleksander Anioł z Poznania, 

— nagroda miesięcznika „Morze" dla naj¬ 
młodszego modelarza żaglowców — Piotr 
Sobczak z Oleśnicy, 

— nagroda miesięcznika „Morze" dla 
najmłodszego modelarza okrętowego — 
Maciej Faryan z Przemyśla. 

— nagroda dyrektora Dolnośląskiego 
DOKP dla modelarzy kolejowych, 

— 5 nagród dla uczestników plebiscytu 
publiczności. 

Modelarze z Płocka oprócz klasyfikowa¬ 
nych modeli zgłosili również modele archi¬ 
tektoniczne. Nie mogły być one jednak oce¬ 
niane ze względu na stwierdzenie regulami¬ 
nu. iż w konkursie mogą brać udział tylko 
modele sprzętu latającego, pływającego i 
kołowego. W następnych latach także nie 
przewiduje się rozszerzenia regulaminu na 
modele architektury. 

Termin VII Konkursu w 1989 roku podany 
zostanie w lipcu lub sierpniu 1989 r. na ła¬ 
mach „Żołnierza Polskiego", „Skrzydlatej 
Polski", „Sygnałów”, „Świata Młodych", 
i „Modelarza". 

ZDZISŁAW MOŻDŻEŃ 




























B9 grudnia 1988 r. 
w Głównej 
Kwaterze 
ZHP w Warszawie 

odbyła się akademia z okazji 30-lecia 
Centralnej Składnicy Harcerskiej, w 
której wzięli udział liczni przedstawi¬ 
ciele instytucji i organizacji współpra¬ 
cujących z CSH. Z tej okazji wielu 
zasłużonym pracownikom wręczono 
odznaczenia państwowe, resortowe i 
organizacyjne. Tej pożytecznej i ce¬ 
nionej instytucji życzymy dalszych 
sukcesów w pracy i kolejnego jubi- 
lauszu z jeszcze lepszymi wynikami 
w dziele zaspakajania potrzeb modę- • 
larzy. 


’ inicjatywy wy¬ 
dawnictwa Neckar 
w Willingen- 
-Schwenningen w 
RFN 

19.03.89 odbędzie się pierwsze mię¬ 
dzynarodowe sympozjum na temat 
ograniczenia hałasu wytwarzanego 
przez modelarskie silniki spalinowe, 
walki z rdzą i możliwości ogranicze¬ 
nia ciężaru modeli. Wśród referen¬ 
tów są znane w świecie modelarskim 
sławy jak prof. dr. inż. Peter Demuth i 
inż. Dietrich Altenkich. 

M12—19 września 
1988 r. w Eibergen 
w Holandii 

odbyły się III mistrzostwa Europy 
modeli śmigłowców zdalnie kierowa¬ 
nych. Była to już piąta tak poważna 
impreza grupująca zwolenników bu¬ 
dowy modeli śmigłowców (przypo¬ 
mnijmy, że I mistrzostwa świata w tej 
konkurencji odbyły się w 1985 r. w 
Kanadzie, a II MŚ w 1987 r. w Szwe¬ 
cji). Mistrzem Europy został Szwajcar 
D. Gruber, za nim uplasowali się S. 
Breusteiner z Austrii i E. Heimann z 
RFN. Startowało 35 zawodników z 14 
państw, w tym z krajów socjalisty¬ 
cznych tylko dwóch przedstawicieli 
Bułgarii, którzy w końcowej kwalifi¬ 
kacji znaleźli się niestety na ostat¬ 
nich miejscach. 

MW miejscowości 
Cremieu-lere 
we Francji 

(ca 40 km na wschód od Lyonu) 
odbyły się międzynarodowe zawody 
modeli redukcyjnych statków z na¬ 
pędem parowym. Nie byłoby w tymi 

V nic dziwnego, gdyby nie ten konwen¬ 
cjonalny napęd, który, zdawałoby się, 


już zupełnie zaginął w modelarstwie 
okrętowym. W prezentowanych mo¬ 
delach, jak w oryginałach, dominowa¬ 
ło drewno, stal i mosiądz. Na starcie 
stanęło 45 zawodników, których mo¬ 
dele podzielono na 3 klasy, w zale¬ 
żności od zastosowanego pędnika: 
napędzane śrubą, kołami bocznymi 
lub tylnymi oraz modele prędkościo- 
we napędzane zarówno tłokowymi 
maszynami parowymi, jak i turbinami 
parowymi. O zwycięstwie decydowa¬ 
ła suma punktów: za jakość wykona¬ 
nia, pomysłowość i jakość działania 
parowych urządzeń napędowych 
oraz za prawidłowe przebycie wy¬ 
znaczonej trasy. Była to impreza bar¬ 
dzo ciekawa, która wzbudziła wielkie 
zainteresowanie, w której chodziło 
raczej o zaprezentowanie swego do¬ 
robku niż o zdobycie punktowanych 
miejsc. 

Ciekawe, czy i u nas są jeszcze 
budujący modele pływające z napę¬ 
dem parowym? Jeśli tak, może za¬ 
prezentują swój dorobek na łamach 
„Modelarza”? Zachęcamy i zapra¬ 
szamy. 


MZnane są na ogół 
wielkie firmy 
modelarskie 

jak GRAUPNER, ROBBE, SIMPROP, 
WEBRA. Wśród nich wysuwa się 
ostatnio na czoło modelarski dom 
wysyłkowy HARHAUS z siedzibą w 
Remscheid w RFN, oferujący do 
sprzedaży wszystko, co na świecie 
produkowane jest dla modelarzy ok¬ 
rętowych. Można tam zamówić za¬ 
równo plany modelarskie, książki, 
wyroby własne firmy, jak i innych 
producentów wyrobów modelarskich 
Europy. USA, Japonii. Dostawę tych 
ostatnich gwaranuje firma w ciągu 4 
tygodni od daty otrzymania za¬ 
mówienia, obojętnie z jakiego kraju, 
jeśli tylko znalazły się w katalogu fir¬ 
my Harhaus. 

Gdyby tak u nas ktoś poważnie za¬ 
interesował się podobną formą 
sprzedaży... Powodzenie zapewnione. 

MN a IX Zjeździe 
LOK, który odbył 
się 

w dniach 25—26.11.1988 r. w War¬ 
szawie, wybrano nowy skład Zarządu 
Głównego, w którym znaleźli się m.in. 
dotychczasowi działacze i członko¬ 
wie Centralnej Komisji Modelarstwa 
LOK: Tadeusz Bieniarz z Warszawy i 
Leszek Kociurski z Bydgoszczy. . 

MDo największych 
objętościowo 
i „wagowo” 

czasopism modelarskich wydawa¬ 
nych na świecie zaliczyć należy bez 
wątpliwości amerykański miesięcznik 
ogólno-modelarski pt. „Radio Control 
Modeler". Każdy numer zawiera 340 


stron. Nie, to nie pomyłka: trzysta 
czterdzieści stron. Co prawda, więcej 
na tych stronach reklam niż rysun¬ 
ków i fachowego tekstu, ale z samej 
wymiany doświadczeń na różne te¬ 
maty można by skompletować kilka 
numerów o objętości naszego „Mo¬ 
delarza". 

MW nr 5/1988 
dwumiesięcznika 
,,Zrób sam” 

zamieszczono bardzo ciekawe arty¬ 
kuły ze szczegółowymi opisami pt. 
„Akumulatory miniatrurowe" i „Łado¬ 
warka do akumulatorów miniaturo¬ 
wych". Autorem ich jest Adam Pola- 
nowski. Zainteresowanych radiomo- 
delarzy odsyłamy do tegoż numeru. 

MWydawany do nie¬ 
dawna na małym 
formacie A5 

holenderski miesięcznik dla modela¬ 
rzy kolejowych, lotniczych, okręto¬ 
wych i samochodowych pt. „De Mo¬ 
del Bouwer" przeszedł na format A4. 
Tym samym zamieszczane rysunki 
są większe i bardziej czytelne. Wraz 
ze zwiększeniem formatu i objętości 
do 70 stron wzrosła i cena pojedyń- 
czego egzemplarza do 6 guldenów (a 
w Belgii do 124 franków belgijskich). 

MW nr 11/1988 
wydawanego w 
RFN miesięcznika 

dla modelarzy okrętowych pt. 
„Schiffsmodell" zamieszczono ob¬ 
szerny artykuł A. Baiera i E. Knella 
pod znamiennym tytułem „Polnis- 
ches Hafenschlepper" (Polski ho¬ 
lownik portowy). Omówiono w mm 
budowę modelu holownika noszące¬ 
go nazwę Orzeł produkowanego w 
zestawach do składania przez firmę 
Schaffer (zbliżonego wyglądem do 
znanego u nas jako H-300 BOG¬ 
DAN) o długości 106 cm, szerokości 
' 11,5 cm i masie 11 kg. 

MDIa zwolenników 
budowy 

wiernych kopii pojazdów kołowych: 
samochodów osobowych, ciężaro¬ 
wych, budowlanych i specjalnego 
przeznaczenia wydawany jest w 
RFN specjalny miesięcznik pt. „Mo- 
dell-Magazin — Autos-Nutzahrzeu- 
ge-Motorrader-Dioramen". Bogato 
ilustrowany, format A4, objętość 44 
strony. Cena 1 egz. 5DM (w Szwajca¬ 
rii 4 franki, w Austrii 42 szylingi). 

MKonkurencyjnym 
czasopismem o po¬ 
dobnym profilu 

wydawniczym jest wydawany rów¬ 
nież w RFN inny tytuł „Modell-Auto- 
Zeitschrift", mieniący się w podtytule 
jako: „Niezależne czasopismo prze¬ 
znaczone dla zwolenników budowy 
samochodów miniaturowych w skali 
HO. 

Bogato ilustrowany, format A4. Ob¬ 
jętość 48 stron. Cena 1 egz. wynosi 
6,5 DM. 



MRównież modela¬ 
rze belgijscy mają 
swoje czasopismo 

modelarskie wydawane w Brugge ja¬ 
ko dwumiesięcznik pt. „Avia Magazi- 
he". Mimo „lotniczego” tytułu prze¬ 
znacza się w nim wiele stron dla mo- • 
delarzy samochodowych i okręto¬ 
wych. Wydawane jest na formacie 
A4, o objętości 48 stron. Cena poje- 
dyńczego egzemplarza wynosi 120 
franków belgijskich. 

JAN MARCZAK 
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rur wykonanych z blacby stalowej 
grubości 0,3—0,5 mm lutowanych rja 
mosiądz lub srebro. Rury mocowane 
elastycznie na gumowych lordach. 

Paliwa stosowano przeróżne. Od 
zwykłych, standardowych do paliw 
nitronowych na olejach syntety¬ 
cznych. W przypadku standardowych 
używano oleju rycynowego w grani¬ 
cach od 10% do 20%. Jednak w tym 
miejscu chciałbym zwrócić uwagę, 
aby modelarze nie poszli w ślad za 
tym, co napisałem i nie zaczęli sto¬ 
sować paliw o niskiej % zawartości 
oleju rycynowego. Mała zawartość % 
oleju możliwa jest wówczas, gdy 
spełniony jest jeden podstawowy wa¬ 
runek: odpwiednio dobrana twardość 
czopu na wale. W przeciwnym wy¬ 
padku wał w połączeniu z korobwo- 
dem będzie się zacierał. Przykład: 
Firma PICCO stosuje twarde czopy, 
odpowiednio smarowane. Po dotar¬ 
ciu motoru zaleca stosowanie paliwa 
z 12 % zawartością oleju rycynowe¬ 
go. 

Używano paliw z nitrometanem w 
ilości do 30% jak i paliw na olejach 
syntetycznych w ilościach od 5% do 
9%. W przypadku stosowania oleju 
syntetycznego me zaleca się stoso¬ 
wać nitrometanu powyżej 10%.‘ • 


RYSZARD DZIERGWA 
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Czekaliśmy na tę książkę już od kilku lat 

Nareszcie, ukazała się pt. MODELARSTWO PŁYWAJĄCE — PRZEPISY 
SPORTOWE NAVIGA. Autorem jej jest znany sędzia i działacz modelarstwa, 
wieloletni przewodniczący Podkomisji Sportowej Modelarstwa LOK KAZI¬ 
MIERZ DZIECIELSKI. 

Książka różni się znacznie 

od poprzedniego wydania z 1980 r. opracowanego przez Ireneusza Scnnittera, 
tak w odniesieniu do układu treści, aktualności zapisów, jak i formatu. W ukła¬ 
dzie całkowicie jest oparta na przepisach NAVIGA i zawiera niewiele komenta¬ 
rzy własnych autora. 


Część I można określić jako organizacyjną, 

podzieloną jakby na dwa rozdziały: na ogólno-organizacyjną (str. 17—66) to 
sprawy organizacyjne NAVIGA, kierownictwa zawodami, postanowienia tech¬ 
niczne i sportowe, zasady składania protestów i zatwierdzania rekordów i czy¬ 
sto techniczną (str. 68—170) czyli zasadniczą dla większości modelarzy, jako 
że porusza sprawy związane z definicją klas, oceną wykonania modeli, trasami, 
startowymi, przebiegiem rozgrywek, obsadą i wyposażeniem stanowisk starto¬ 
wych, zasadami punktacji itp. Oczywiście to wszystko z rozbiciem na poszcze¬ 
gólne klasy, zarówno te, będące w ogólnym użytkowaniu (E, FI, F2, F3, F6, F7, 
FSR) jak i te, które u nas już me są rozgrywane jak np. A i B, ale dla zobrazo¬ 
wania całości przepisów NAYIGA też są przytoczone. 


Nowością jest część II 

zawierająca przepisy regatowe dla modeli żaglowych, uzupełniająca zmiany 
wprowadzone do marca 1987 r. (str. 181 —319). Są to zmiany zasadnicze, stąd 
przedstawiono je w nowej wersji, ze szczegółowymi wyjaśnieniami, dlatego zna¬ 
lazł się i podrozdział zatytułowany „Krajowe uzupełnienia postanowień ogól¬ 
nych NAVIGA w kategorii modeli żaglowych". 

Nowością jest także podrozdział 

z rysunkami zawierającymi ilustracje pojęć żeglarskich w grupie modeli klasy 
F5 i zasad prawa drogi na wodzie (str. 229—240) oraz szczegółowe omówienie 
systemów: bezpośredniego, eskadrowego i włoskiego, z tabelami zestawienio¬ 
wymi grup startowych. 

Ostatnie strony od 327 do 345 stanowią wzory druków obowiązujących dla 
poszczególnych klas. W wielu przypadkach są to nowe wzory, które organiza¬ 
torzy imprez będą musieli wykonać we własnym zakresie, jeśli nie zostaną one 
wykonane centralnie. 

Niestety, trzeba stwierdzić, że książka nie pozba¬ 
wiona jest mankamentów 

W każdym razie nie z winy autora. Opracował on ją już w 1984 r. i złożył w Wy¬ 
dawnictwie Komunikacji i Łączności, z którym podpisał umowę na wydanie jej 
w 1985 r. Po przeszło dwuletnim okresie przetrzymania Wydawnictwo odstąpiło 
od umowy, tłumacząc się brakiem zainteresowania tą pozycją ze strony Domu 
Książki będącym dystrybutorem wydawnictw książkowych. Trzeba było czy¬ 
nić starania o jej druk w innej oficynie drukarskiej (wydawnictwo wewnętrzne 
LOK — w małym nakładzie 3000 egz., całkowicie na koszt LOK), co znów trwa¬ 
ło prawie dwa lata. 


W nowej drukarni nie chciano jednak 
wprowadzić aktualnych zmian, 


jakie zachodziły w przepisach. Stąd konieczność druku dodatkowego aneksu z 
tekstem obowiązującym do końca 1988 r. Robił to już bezpośrednio ZG LOK w 
postaci odbitek kserograficznych. 

Trzeba więc oprócz erraty zawartej na str. 346—347 nanieść poprawki i 
uzupełnienia dołączonego do książki dość obszernego aneksu. To wszystko 
komplikuje sprawę i zaciemnia treść przepisów nanoszonymi zmianami, co 
niestety jest konieczne dla otrzymania pełnej aktualności treści. Musimy się z 
tym pogodzić mając jedynie satysfakcję, że choć z dużym opóźnieniem i ko¬ 
niecznością nanoszenia erraty i poprawek aneksu będziemy mieli tekst aktual¬ 
nie obowiązujący. 

Książka jest do nabycia tylko w ogniwach organizacyjnych LOK. Rozprowa¬ 
dzeniem jej zajmują się Zarządy Wojewódzkie LOK. 


ki 


Kazimierz Dzięclelskl. MODELARSTWO PŁYWAJĄCE - PRZEPISY SPORTOWE 
NAVIGA. WYDAWNICTWO Llol Obrony Kraju. Format 215X113 mm. Stron 347. Na¬ 
kład 3000 egz. Cena 130 zł. (J M) 



1. KLASA RC-B 

Modele samochodów do jazdy indywi¬ 
dualnej (slalom), dowolnej .konstruk¬ 
cji, z napędem elekrycznym. 


2. KLASA RC—El2 

Modele samochodów do wyścigu 
grupowego, wykonane w podziałce 
1:12, z napędem elekrycznym. 
Źródłem energii są akumularoty o 
maks. napięciu 7,2V i maks. poje¬ 
mności 1,2 Ah. 

Powyższe klasy są znane i uprawia¬ 
ne w Polsce. Rozgrywane są w nich 
zawody strefowe, Mistrzostwa Polski, 
a w klasie RC—El 2 zawody Grand 
Pńx. 


3. KLASA RC—E—Off Road-2WD 

Modele samochodów do wyścigu 
grupowego, terenowego, wykonane 
w podziałce 1:10, z napędem elekry¬ 
cznym na dwa koła tylne. Źródłem 
energii są akumulatory o maks. na¬ 
pięciu 7,2V i maks. pojemności 1.2 
Ah. 


4. KLASA RC-E-Off 
Road—4WD 

Modele samochodów do wyścigu 
grupowego, terenowego, wykonane 
w podziałce 1:10, z napędem elek¬ 
trycznym na cztery koła (jeden sil¬ 
nik). Źródłem energii są akumulatory 
o maks. napięciu 7,2V i maks. poje¬ 
mności 1,2 Ah. 

Klasy RC-E12, RC-E-Off Road 
2WD i 4WD są bardzo popularne w~ 


Europie Zachodniej, Stanach Zjed¬ 
noczonych, Japonii. 

Mistrzostwa Krajowe, Mistrzostwa 
Europy i Mistrzostwa Świata. 

5. KLASA RC — Formuła 1:8 

Modele samochodów do wyścigu 
grupowego, wykonane w podziałce 
1:8 z napędem silnikiem spalinowym 
o maks. pojemności 3,5 cm 3 z karo¬ 
serią odpowiadającą karoserii samo¬ 
chodów formuły FI. 

6. KLASA RC - Sport 1:8 

Modele samochodów do wyścigu 
grupowego, wykonane w podziałce 
1:8 z napędem spalinowym o maks. 
pojemności 3,5 cm 3 , z karoserią od¬ 
powiadającą karoserii samochodów 
sportowych, zakrywającą wszystkie 
koła 

7. KLASA RC — SA100N 1:8 

Modele samochodów do wyścigu 
grupowego, wykonane w podziałce 

1 8 z napędem silnikiem spalinowym 
o maks pojemności 3.5 cm 3 , z karo¬ 
serią odpowiadającą karoserii samo¬ 
chodów osobowych. Klasy RC — For¬ 
muła 1:8 i RC — Sport 1:8 znane są 

w Polsce. Odbywają się w nich za¬ 
wody strefowe, Mistrzostwa Polski, 
zawody Grand Prix. 

8. KLASA RC - Off Road 1:8 

2 WD 

Modele samochodów do wyścigu 
grupowego terenowego, wykonane 
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w podziałce 1:8, z napędem silnikiem 
spalinowym o maks. pojemności 3,5 
cm 3 , z napędem na dwa koła tylne. 

9. KLASA RC—Off Road 1:8 4WD 

Modele samochodów do wyścigu 
grupowego, terenowego, wykonane * 
w podziałce 1:8, z napędem silnikiem 
spalinowym o maks. pojemności • 
3,5 cm 3 , z napędem na cztery koła 
Klasy: RC—Formuła, RC—Sport, 
RC—Saloon. RC—OFF Road 1:8 
2WD i 4 WD są bardzo popularne w 
Europie Zachodniej. Stanach Zjed¬ 
noczonych, Japonii. Rozgrywane są 


w nich zawody krajowe, międzynaro¬ 
dowe, mistrzostwa krajowe, Mistrzo¬ 
stwa Europy, a w klasie RC—Sport 
1:8 co dwa lata... także Mistrzostwa 
Świata z udziałem około 120 zawod¬ 
ników z kilkudziesięciu krajów. 

10. KLASA RC—RAM 1:4 

Modele samochodów do wyścigu 
grupowego, wykonane w podziałce 
1:4, napędzane silnikiem spalinowym 
o pojemności 30 cm 3 . 

11. KLASA RC—MOTO 1:4 

Modele motocykli do wyścigu gru¬ 


powego, wykonane w podziałce 1:4, 
napędzane silnikiem spalinowym o 
maks. pojemności 3,5 cm 3 . 

KLASY: RAM 1 A i Moto 1:4 od 
trzech lat lansuje włoska firma DWA 
z bardzo dobrym skutkiem. Rozegra¬ 
ne są w nich zawody krajowe i mię¬ 
dzynarodowe we Włoszech, Francji i 
RFN. 

ROMAN MOTAWA 




PUCHAR 

ŚWIATA 

W Pucharze wzięli udział także 
nasi 4 zawodnicy, z których Marek 
Roman, Jan Ochman i Jarosław 
Zieliński zajęli punktowane miej¬ 
sca. Sądzę, że w 1989 roku będziemy 
obecni na tego typu imprezach, tym 
bardziej że przepisy dotyczące uzy¬ 
skiwania paszportów uległy liberali¬ 
zacji. 

W tym roku także Aeroklub Polski 
wniesie wkład w rozwijanie pięknej 
inicjatywy, jaką jest rozgrywanie 
„Pucharu Świata": Polska będzie 
organizować „Puchar Świata" w kla¬ 
sie modeli szybowców sterowanych 
mechanicznie FI E. Na razie nie wia¬ 
domo jeszcze, które imprezy ostate¬ 
cznie zakwalifikuje CIAM do rozgry¬ 
wek pucharowych. Na pewno szanse 
mają zawody, które zamierza zorgani¬ 
zować 2 kwietnia Szwajcaria (Wikart- 
swil), 13—15 czerwca RFN (Wasser- 
koppe), 1, 2 lub 3 sierpnia Austria 
(Karneralm) oraz jako ostatnie finało¬ 
we zawody na drugi dzień po mistrzo¬ 
stwach świata w dniu 23 września 
Polska (Nowy Targ). 

Podkomisja modeli swobodnie 
latających CIAM pod przewodnic¬ 
twem J. Kaynesa, inicjatora 
„Pucharu Świata”, dyskutowała 
w ubiegłym roku na temat zmian 
regulaminowych dotyczących przy¬ 
działu punktów za poszczególne 
miejsca i selekcji imprez. Dyskusja 
nie przyniosła oczekiwanych zmian, 
stąd tegoroczny Puchar Świata od¬ 
bywać się będzie według tych sa¬ 
mych zasad, jakie obowiązywały 
w tym roku, chociaż rozważana była 
możliwość rozpatrywania maksymal¬ 
nie 2 imprez (a nie jak dotychczas 1) 
organizowanych przez jeden kraj 
z uwzględnieniem jednego, lepszego 
wyniku. Proponowano także mniejsze 
różnice punktów za I, II i III miejsce 

WYNIKI PUCHARU ŚWIATA 

ROZEGRANEGO W 1988 r. 

KI.F1A: 1. S. Rumpp (RFN) - 48, 
2. M. Gewain (USA) - 47. 3. J Brad- 
ley (USA) — 37, R. Isaacson (USA - 
37, A. Westerman (Dania) — 37, G F 
Wilkening (RFN) — 35. 7. P. Findahi 
(Szwecja) — 34, 8. I. Crha (CSRS) — 
33, 9. J. Somers (Holandia) — 27, 9. 
H. Nyhegn (Dania) — 27. 9 A Yan 
Wallerie (Holandia) — 27 
KI.F1B: 1 W. Gnio (USA) - 70. 2 B. 
Eimar (Szwecja) — 52, 3. B Santer 
(RFN) - 50.4. F. Seja (RFN) - :0 4. j 
Foster (USA) — 40, 6. H. Broberg 
(Szwecja) — 39, 7. R.Hofsass (RFN, 
33. 8. P. Monninghoff (RFN) — 30 9 
A. Zeri (Holandia) — 28,10. N. Fuu 
tani (USA) - 27. 

KI.F1C: I.T. Koster (Dama) - 85,2 
G. Agren (Szwecja) — 45,2 R :Tmp- 
son (USA) - 45, 4. K Faux (Wielka 
Brytania) — 40,4. D. Galbreatn (USA) 

- 40, 6. R. Archer (USAi - 35. 7. G 
Zsengeller (Węgry) — 27, 8. H. Lmd- 
holm (Szwecja) — 25, 8. S. Jcvin, Ju 
gosławia) — 25, 8. M. Roman (Polska) 

— 25, 8. D. Thomas (Australia). 

mgr PAWEŁ WŁODARCZYjK 
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LUDZIE modelarstwa 

K'V ■ :ii 

ŁUCJA OŚLIZŁO 


W dziale „Ludzie modelarstwa” zwykło się najczęściej pisać o tychy którzy 
z modelarstwem lotniczym związani są bezpośrednio przez samodzielną bu¬ 
dowę modeli latających i starty w zawodabh. Dzisiaj proponujemy poznać 
osobę } która będąc bezpośrednio związaną z modelarstwem przyczynia się 
swoją działalnością do tego, że rzesze modelarzy skupionych w Sekcji Mode¬ 
larstwa Aeroklubu Śląskiego w Katowicach ma ułatwione, a często wręcz 
umożliwione uprawianie tego pasjonującego sportu. 

Osobą tą jest Lucja Oślizło, kierowniczka Sekcji Modelarskiej Aeroklubu 
Śląskiego. Niedużego wzrostu, brunetka, zdawałoby się, że niepozorna oso¬ 
ba, ale to tylko pozory. Ma zawsze własne zdanie, znana jest z niespożytej 
enącgii , we wszystkim zaś, co dotyczy spraw Sekcji i jej działalności, uparta 
w pokonywaniu przeciwności — wręcz czupuma. Cechuje ją również ogro¬ 
mne poczucie odpowiedzialności. Mógłby ktoś powiedzieć dziewczyna^chło- 
pak. 



Niespełna przed dziesięciu laty, inspi¬ 
rowana przez swojego męża Józefa, 
instruktora aeroklubowego Ośrodka 
Modelarskiego, podjęła się trudnej 
funkcji Kierownika Sekcji Modelar¬ 
skiej. Od pierwszego dnia w całości 
poświęciła się pracy dla Sekcji. Po 
uporządkowaniu zalegających spraw 
organizacyjnych mogła już pracować 
na bieżąco. Praca ta nie była ani łat¬ 
wa ani. prosta. Sekcja opierała bo¬ 
wiem swoją działalność wówczas na 
, 27 (dzisiaj na.33) Klubach Lotniczych 
rozrzuconych po różnych miejsco¬ 
wościach województwa katowickie¬ 
go, często położonych na jego peryfe¬ 
riach. Nie bez znaczenia w pierwszym 
okresie była pomoc Rady Sekcji, 
szczególnie jej przewodniczącego 
znanego w świecie modelarskim mgr. 
Jana Tomaszewskiego.- Nie mniej 
jednak, ze względu na finansowe kło¬ 
poty Aeroklubu, kierowniczka Sekcji 
pełniła również funkcje zaopatrze¬ 
niowca i magazyniera Sekcji. Szcze¬ 
gólnie to pierwsze wymaga dzisiaj du¬ 


żej operatywności działania i umiejęt¬ 
nej współpracy z instytucjami, przy 
których działają Kluby Lotnicze. 

Do jednych z najtrudniejszych i 
bardzo odpowiedzialnych corocznych 
zadań kierownika Sekcji Modelarskiej 
należy organizacja zawodów mode¬ 
larskich na różnycji szczeblach we 
własnym terenie i organizowanie wy¬ 
jazdów swoich modelarzy. W tym 
przypadku zmysł organizacyjny Łucji 
Oślizło nie zawodzi. Jedną z jej inicja¬ 
tyw było wprowadzenie na stałe> do 
kalendarza imprez modelarskich 
APRL — półfinałów do Mistrzostw 
Polski w klasie modeli F4 C, urządza¬ 
nych od szeregu lat na lotnisku Aero¬ 
klubu Śląskiego. Również półfinałów 
w klasie F2A i F2C urządzonych 
w Dąbrowie Górniczej i Ogólnopol¬ 
skich Zawodów Modeli na uwięzi dla 
juniorów w Katowicach, imprezy takie 
dochodzą do skutku dzięki organiza¬ 
cyjnym umiejętnościom koleżanki 
Łucji. W 1987 r. z jej inicjatywy zostały 
także bardzo sprawnie przeprowa¬ 


dzone Mistrzostwa Polski w kategorii 
modeli F4C i F4B oraz półfinały do 
Mistrzostw Polski w kategorii modeli 
swobodnie latających dla juniorów, 
gdzie startowało aż 120 modelarzy. 
Poza wyżej wymionionymi zawodami 
w kalendarzu corocznych imprez mo¬ 
delarskich organizowanych przez 
Sekcję Modelarską Aeroklubu Ślą¬ 
skiego w Katowicach są zawody o. 
zasięgu krajowym np. „Memoriał Sta¬ 
nisława Michniewskiego” i cały sze¬ 
reg imprez lokalnych. 

Łucja Oślizło znana jest również w 
kraju. Można ją spotkać na różnych 
lotniskach biorącą udział w pracach 
komisji sędziowskich zawodów róż¬ 
nego szczebla w roli sędziego spor¬ 
towego klasy pierwszej. Dopracowała 
się Dyplomu Sportowego Instruktora 
Lotniczego klasy „S"! 

Wysiłek Łucji Oślizło wkładany w 
utrzymanie i rozwijanie aktywności 
Sekcji procentuje osiąganymi wyni¬ 
kami w skali kraju i nie tylko i stawia ją 
w rzędzie ludzi i działaczy zasłużo¬ 
nych dla sportu modelarskiego. Od 
dziesięciu lat Sekcja Modelarska Ae¬ 
roklubu Śląskiego jest w ścisłej czo¬ 
łówce najlepszych Sekcji Modelar¬ 
stwa Lotniczego w Polsce. Na 43 
działające Sekcje w kraju Sekcja Mo¬ 
delarska pod kierunkiem Łucji Oślizło 
w latach 1982,1983 i 1985 zajmowa¬ 
ła pierwsze miejsca we współzawod¬ 
nictwie ogólnopolskim. Naturalnie, że 
do wyżej wymienionych osiągnięć 
Sekcji przyczynili się i sami jej człon¬ 
kowie modelarze. Wymieńmy tu 
choćby takich, jak: Edward Ciapała, 
Andrzej Rachwał, Roman Pietrzak, 
Piotr Niedoba, Tomasz Chojnacki, Ar¬ 
tur Biraga, Jęrzy Włodarczyk i wielu, 
wielu innych. 


Sporo uwagi i troski poświęca Pani 
Łucja tym najmłodszym, którzy już te¬ 
raz wzbogacają Sekcję o najwyższe 
trofea, jakimi są zdobyte medale na 
Mistrzostwach Polski i Mistrzostwach 
Świata Juniorów. Do nich należą m.in. 
Mariusz Gąsiorowski, Tomasz Rach- 
wał, Tomasz Wlazłowski, Adam Mi- 
szczyk, Marek Nawrocki, Andrzej 
Wracławek i Piotr Krystkowski. Ale 
tym wszystkim ludziom trzeba było 
pomóc i organizacyjnie i materiałowo, 
a czasem wręcz umożliwić „działal¬ 
ność zawodniczą". 

W chwili obecnej pod czujnym 
okiem Łucji Oślizło pracuje Ośro¬ 
dek Modelarstwa Lotniczego na 
Lotnisku Aeroklubu i 33 Kluby w 
terenie. Sekcja zrzesza ponad 100 
członków zwyczajnych oraz 800 w 
młodzieżowych Klubach Modelar¬ 
skich w różnych Spółdzielniach 
Mieszkaniowych, w zakładach pracy. 
Domach Kultury i szkołach. 

Łucja Oślizło w dowód uznania za 
rzetelną i owocną pracę dla młodzie¬ 
ży i Aeroklubu została odznaczona w 
roku 1984 odznaczeniem państwo¬ 
wym: Brązowym Krzyżem Zasługi. 

Kiedy ta krótka biografia ukaże 
się na łamach „Modelarza” nasza 
laureatka doczeka się swojego ma¬ 
łego jubileuszu — dziesięciolecia 
pracy w Aeroklubie Śląskim w Ka¬ 
towicach. Niech tych parę słów bę¬ 
dzie laurką jubileuszową od członków 
Sekcji z najlepszymi życzeniami dal¬ 
szej owocnej pracy 

kpt. nawig. ini. 
JERZY GRUCA 



OGŁOSZENIA DROBNE 


Sprzedam aparaturę SIMPROP ELETRONIC SSM Contest 8, bez 
serwomechanizmów — Krzysztof Źurakowski, ul. Kazury 10 m. 76, 
02-781 Warszawa. 


MODEL INFO CENTRUM—ANTYKWARIAT MODELARSKI 
KUPNO-SPRZEDAŻ WSZELKIEJ LITERATURY U.P.T. 01 -800 War¬ 
szawa 45 skr. 21 — tel. 35-56-87 godz. 8—10,19—22 
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KUPNO — SPRZEDAŻ 

sprzętu modelarskiego pochodzenia zagrani¬ 
cznego INSEL Spółka z o.o. (J.g.u.) 59-220 Leg¬ 
nica ul. Poselska 2, tel. 230-20 tlx. 787652. 






















Andriej Markiełow — 414022 
ZSRR, ul. Ostrowskiego 152 m 
17, Astrachań — jest kolekcjone¬ 
rem plastikowych masodeli sa- 
mofbtów w skali 1:72. Chciałby 
nawiązać kontakt z polskimi i 
czeskimi modelarzami. 

Tadeusz Choła — ul. Hutników 
6/6,59-220 Legnica — poszuku¬ 
je „Małego Modelarza": 12/61, 


szukuje nowe| lub używanej apa- 
ratrury RC oraz akumulatorów 
modelarskich. W zamian oferuje 
znaczną ilość wycinanek kseró, 
„Małego Modelarzą”, „Plany Mo¬ 
delarskie", modele samolotów 
1:72, silnik MK—17 lub zapłaci 
gotówką. 

Robert Kochel — ul- J. Krasickie¬ 
go 1 m. 2, 42-100 Kłobuck woj 
Częstochowa — Posiada do od 
stąpienia „Małego Modelarza" 
10/81,9/82, 4, 6, 7. 8/83, 9/84 
1, 11-12/85, 12/86, 1. 4, 5, 6 



Tomśa Rudolf -- Marxoró 12/A, 
92001 Hlohovec CSSR — posia¬ 
da plastikowe modele produkcji 
K.P., Smćr, Rewell, za które prag¬ 
nie otrzymać modele firm poi 
skich i innych z okresu II wojny 
światowej 

Teodor Napierajczyk — Oś. Wa 
ryńskiego 29/10, 98-300 Wieluń 
— posiada silnik w b. dobrym 
stanie typu COX TE DE poje¬ 
mności 1,5 cm 3 , za który pragnie 
otrzymać dowolny silnik o poje 
mności 3,5 cm 3 w dobrym stanie 
technicznym 

Wojciech Dąbrowski — ul. Łąg- 
nowska 2, 85-881 Bydgoszcz — 
poszukuje „Planów Modelar¬ 
skich" (historycznych żaglow¬ 
ców) 
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MODELARZ poma ga 


10/63, 3/64, 4,12/68, 4,8/71, 
11/72, 7/76,2/77,4/79, za które 
oferuje gotówkę lub wymianę na 
„Małego Modelarza”: 8/81, 
1-2/84, 4-5,7/85, 7-8,9, 
12/87,3,4-5/88 


Maciej Łoboda — ul. Ratibora 
55/7, 84-141 Jurata — poszuku¬ 
je „Planów Modelarskich” 15, 26, 
48, 120, 122, 89-90 oraz „Małe- 
4 go Modelarza": 6/67, 12/68, 
4/73, 1-2/76, 5/80, 8/82, 

11-12/83, 12/84, 1-2/86, za 
które zapłaci gotówką 

Bogdan Marciniak — 62-700 Tu¬ 
rek, skr. poczt. 1. Posiada „Małe¬ 
go Modelarza" od 1957 do 1988 r. 
za które pragnie otrzymać mode¬ 
le plastikowe. 


Leszek Stachoń 34-502 Stacho-' 
nie 41, Zakopane. — Poszukuje 
dokładnych planów krążownika 
TAKAO. Do wymiany oferuje 
„Małego Modelarza": 1—2/76, ‘ 
10-11/77,1,2,6,11-12/80,1, 
3, 5-6-9,10,12/81,1,2-3, 5, 
8/82, 1-6, 8, 9, 10/83, 1-7, 9, 
10-11/84,3,7,8, 9,11-12/85, 
1-5, 9, 12/86, 2-3, 5-8, 
10-11, 12/87, 4-5/88 „Mode¬ 
larza": 6/75, 8,9/76,1/77, 4/79, 
7-8,9/80, 3, 7,8,10/83,4, 7. 9, 
11, 12/84, 1-12/85, 2-12/86, 
1,4-11/87, 1,3-6, 8, 9/88, 
„Plany Modelarskie"; 41, 48, 120, 

122,123,126,127,132,139,142. 
„Morze": 7/79, 7/81,7,9,11/86, 
7/87,1 /88. 



Leszek 
skiego 12, 


Bieniek — ul. Kusociń- 
2, ^3-110 Tczew — po- 


7-8, 9, 10-11/87, 1.2,4,5/88. 
„Plany Modelarskie": 6/77, 2/78 
1-2/79, 1/82. 6/83, za które 
pragnie otrzymać prospekty sa¬ 
mochodowe, najchętniej Merce¬ 
desa, lub kolejki HO 

Jacek A. Drath — ul. Kolejowa 
10, 93-487 Łódź — poszukuje 
modelu samolotu Rawker Hurri- 
can Mkl firmy Airfix, za który ofe¬ 
ruje Corsair F4U—4 (Matchbok). 
Oba samoloty w skali 1:72. 


Grzegorz Mroziak — ul. Blokowa 
24, 43-308 Bielsko-Biała — po 
szukuje „Małego Modelarza". 
10/59, 4/60, 2/61, 6/61, 4/62, 
1-2/63, 10/64, 3/65, 6/67, 
4/68, 12/68, 6/69, 2/70, 8/72, 
4/73,1-2/76,9/77,10-11/77. 
6/78, 1/80, 5/80. Do wymiany 
oferuje „Małego Modelarza" 
9/77, 1/82, 4/82, 7/82. 9/82, 
4-5/85; 9/85, 2-3/87, 9/87, 
10—11/87, „Plany Modelarskie" 
6/79, „Młodego Technika", cza¬ 
sopisma „Fantastyka" lub gotów¬ 
kę. 


Artur Urbański — ul Leyka 
41/35, 12-100 Szczytno — po¬ 
szukuje „Małego f^/lodelarza" z 
planami okrętów i samolotów, za 
które oferuje książki z serii „Ty 
grys", prospekty samochodowe 
lub zapłaci gotówką. 

Andrzej Koi*czewsk| — ul. I-go 
Maja 73/26, 21-100 Lubartów, 
woj. lubelskie — poszukuje „Ma¬ 
łego Modelarza" z lat 1979— 
1983, za które oferuje gotówkę 


Mariusz Teper — ul. 3-go Maja 
9/3,26-200 Końskie — poszuku¬ 
je Małego Modelarza" oraz za¬ 
granicznych odpowiedników tego 
czasopisma Poszukuje także za¬ 
granicznych modeli plastikowych 
(me sklejonych). Do wymiany 
oferuje znaczki, prospekty samo¬ 
chodowe nalepki, komiksy, 
części elektroniczne, książki o 
różnej tematyce lub gotówkę. 
Wykaz na życzenie po przesłaniu 
znaczka pocztowego. 

Mirosław Stawiak — ul. Ponia¬ 
towskiego 43/31, 37-450 Stalo¬ 
wa Wola poszukuje planów 
statków i okrętów, książek o te¬ 
matyce modelarstwa okrętowego 
i wojennomorskiej, proporcjonak 
nej aparatury do zdalnego stero¬ 
wania i aerografów. Do wymiany 
posiada numery „Brytani” z lat 
1979—81. 1984—86, Fantastykę 
— wszystkie numery lub gotów¬ 
kę 

Leonid Iwanowicz — 320094 
ZSRR, Dmepropietrowsk, ul Na- 
bierieznaja Pobiedy 98/89 — po¬ 
szukuje zeszytów TBiU, modeli 
samolotów (1 72) i czołgów (1:35) 
produkcji zachodniej. Do wymia 
ny proponuje modele samolotów 
firmy . Novo" i „Novoeksport". 
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WARUNKI 

PRENUMERATY: 


1) dla osób prywatnych — instytucji i zakła¬ 

dów pracy: instytucje i zakłady pracy z> o*a <zo 
wane w miastach wojewódzkich • pozostałych 
miastach, w których znajdują się siecz oy odcź a 
łów RSW „Prasa—Książka -Rucn zamaw>ają 
prenumeratę w tych oddziałach, instytucje ■ za 
kłady pracy zlokalizowane w miejscowościach 
gdzie nie ma oddziałów RSW . Prasa - Książka - 
Ruch i na terenach wiejskich opłacają 
prenumeratę jw urzędach pocztowych > u dorę¬ 
czycieli * * 

2) dla osób fizycznych — indywidualnych: 

osoby fizyczne zamieszkałe na ws w miejsco- 
wościach. gdzie nie ma oddziałów RSW 
..Prasa—Książka -Ruch', opłacają prenumeratę 
w urzędach pocztowych i u doręczycie!', osoby 
fizyczne zamieszkałe w miasłach - sieczkach 
oddziałów RSW „Prasa—Książka—Huch' opla 
cają prenumeratę wyłącznie w urzędach pocz¬ 
towych nadawczo-oddawczych właściwych oia 
miejsca zamieszkania prenumeratora. Wpłaty 
dokonują używając „blankietu wpłaty na rachu¬ 
nek bankowy: miejscowego oddziału RSW „Pra¬ 
sa- Książka—Ruch” 

3) Prenumeratę ze zleceniem wysyłki za gra¬ 
nicę przyjmuje RSW „Prasa-Ksiązka-Ruch \ 
Centrala Kolportażu Prasy i Wydawnictw, 
ul Towarowa 28, 00-958 Warszawa, konto PKO 
BP XV Oddział w Warszawie Nr 1858-201045- 

139-11 Prenumerata ze zleceniem wysyłki za 
granicę pocztą zwykłą jest drozsza od prenume¬ 
raty krajowej o 50% dia zleceniodawców indywi¬ 
dualnych i o 100% dla 7iecaiących instytucji i za¬ 
kładów pracy 

Cena prenumeraty: kwartalnie 
210 zł., półrocznie 420 zł., rocznie 
640 zł. 

Terminy przyjmowania prenumeraty na kraj i za 
granicę są następujące 

— do dnia 10 listopada na styczeń, I kwartał, I 
półrocze roku następnego oraz cały rok następ¬ 
ny: 

— do dnia 1-go miesiąca poprzedzającego 
okres prenumeraty roku bieżącego. Przedruk 
dozwolony tylko* za podaniem źródła. Materiałów 
nie zamówionych redakcja nie zwraca. Druk — 
Wojskowe Zakłady Graficzne. Zam 151 A-39. 

MODELAR l31 































WACO 


CG-4A 


Włoski modelarz Nunzio 
Pompele zbudował model 
szybowca transportowego 
używanego przez aliantów 
podczas II wojny światowej 
w słynnych desantach pod 
Ar hem, na Sycylię i w Pół¬ 
nocnej Afryce. 

Model ma rozpiętość 4,5 m i 
doskonale lata. 


rot MODUŁ I S T 


Pan kierownik WOM 

V. 

Eugeniusza Brzozę kierownika Wojewódzkiego Ośrodka Mo¬ 
delarskiego LOK w Kielcach pasjonują modele samochodów. 
N.Z. prezentuje je podczas wystawy w Końskim. 


Su-26 


Fot. Z JANECKI 


W numerze 11/83 „Modela¬ 
rza" zamieściliśmy zdjęcie 
makiety samolotu Su-26 wy¬ 
konanej przez modelarza 
francuskiego. 

Zdjęcie wyżej przedstawia 
makietę Su-26 wykonaną 
przez Janu s ''' n ławiaka z 
Aeroklubu ‘ tum * , { ego. 




DZIEWCZĘTA I ICH MODELE 

Nie tylko młode, zgrabne i ładne, ale również wspaniałe jako doświadczone modelarki, z dużymi 
ambicjami i osiągnięciami sportowymi. Od lewej: RENATA KLOCHOWICZ z Żuromina, BEATA 
JESIONOWSKA z Chojnic (mistrzyni Polski w klasie modeli żaglowych DM juniorów) oraz KA¬ 
TARZYNA SAS ze Świdnika (startująca z modelami klasy D) podczas wzajemnej wymiany do¬ 
świadczeń technicznych. Fot. j. MARCZAK 




































